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tanisła ze'pt likuje svr je pamiętniki 

"Gazeta \Varszawska" z 30 stycznia' granice Polski najd~lej na Wschód, bo pod działał ekscytUjąco. 
pisze Ul. in.: Dźwinę i Berezynę~"' Jeszcze mocniejszym impulsem' zapew 

"Z pod Kralt~va przychodzi sympa~ Z tych cza~ów~t.j. od grudnia 1914 nebyło to, że l'e\velacyjne pamiętniki pisze 
tyczna nowina. GB.n. Sz.eptycki, były inspek- doczer\v~a T. 1923 n:ta generał . Szeptycki "w przyśpieszone m tempie cały szereg wyżs 
tor arluji IV;~j, ,'J(m\czy pisanie s\vego pa- !Eli11allaEele-rozkazóW poch\valnych i Ii-. szych wojskowych, jak Dowbor;:Muśnieki, 
miętnika, który natychmiast ma iść dodru- stów serdecznych od :mars7.ałką. Piłsudskie;;' St. Haller, Latinik, no i ponoć jeden z bo­
ku. Wiadomośćt,ą.z,tego 'względu jest wy~ go, które prawdopodobnie chyba w kom:: haterÓ'w 13 maja r. 1926, grubo zawiedzion~ 
SOCe radosną., żest,,~erclza wyjście z ukry~ plecie i bez ,retuszu znajdą się w "Pamiętni~ i niezadowolony z przebiegu zdarzeń. 
cia jednego ze ś"1fetnych naszych wodzów. ku". . Na publikację znakomitego military: 

OczY'wiście trzeba będzie przypomnieć I tu juź możemy oddać głos świad- stYł wnuka Fredry, a równocześnie gentle'4 
opinji publiczneL kto zacz, bo już prawdo- kowi zgoła "hezst:ronnemu~\ ho za~ranicz- mana w każdym calu, który z takim stoicyz 
podobnie zapornniała z kretesem i złożyła·' nemu, t.j. p. Totnma$iniemu (podamy na in- mempanskim musiał znosić i dusery w 
'go między "żywe nieboszczykiH do lamusa nem miejscu.) . złym guście i zniewagi oczekuje opinja pu .. 

l 
' . O$obist~., enerRiczną.inter,vencją, jak bUczna z łahvo zrozumiałą niecierpliwością· 

prz,esz OSCI. . . 
Prz['(le',,"S7.VRi'k i pm 7ll~komitv. facho- . wi~do~o~ urato·wa.ł St. Szeptycki J. Piłsud,; Prawda historyczna ma to do siebiel 

• T. 1. -r' kt·~ .. · kszta;boV\i:ie~ sklego l Jego ludzI. Jaka była postawamo$ że nie ulatnia ~ię jak kamfora. 
\Vl~e .. wOJ.s <,o~~J~'; . mY,]a .~ " ,,>,;'><,;,', ,r:a.lP:ł:t,~wszystkicl~bi&~ącchudziałw tej Chodzi tylko o .to, aby dowód jego od. 

t:~:~!=t{fR~f~~:~;:~!~~~?~~r~~"f~o~e;::t~~;:'~r:::::::. ··=~r:~!;:;~~!:C:Z:~;!~je·;· 
w randze kapHana artylerJl.. . list otwa~tyH po którym cała ue z ci\va Pol- spra\vRch, 

;. ~ożna się rozlnaicie zap~~:?,V~? na ;kastanęła p~ jego stronie. Od tego czasu Dopierobo\viem, gdy i ludzie z wc. 
\vartosc sztabu gene-ralneg-o a:1SH]ac.1'1.1Cg~ tl~unąl się' w cień,osiadłszy na ,vsi, jak Cyn.. raj i ludzie jutra wylecza się z apatji, bier­
już po \vojni~. ale przed wOjną europeJ- cvnnat .nie sprzechviajac się złu" po tołsto ności i tchórzostwa cywi1n~~o., dopiero wte" 
ską była, \vzgl("dnie 111usiała być. szl\:o!a j~vvsl\.u."" dv lH,(ł<;'l(' rno:i,11a n1ówić o pI'a,vdzhvej san~ 
austrjacka sztabu generalnego .. Jed?ak.t..~\I{ompletnie atoli za wygxaną jeszcze cji, sanacji prawdy. 
bardzo autorytai:yv\7fiąt skoro n.a. dowo~ JeJ m·8. dał. J t t . t " k' 1029 

Ć d k t t k es ,crazs yczen ro. ,:u c.i • 

'wartości mOżen1y przytoczy. (j umen •. a. \V ciszy i spokoju, Z dal a od orgij sa- Nie.chże\vięc mó,vi t::n, co dzicsiE;.!· 
pier\vszor~ędny, .j~k ,.,' r.O!Zpra'\vę ~. o~e~n~g~ nacyjnychzbierał i organizował materjał pa lat tpn"'!.;] \V nocy z 5 na; 6 stycznia talc sie 
ll1arsza.łka J. Pl1 :-:;ud.':i lu~~go, d.Yl: ko\\ a.1.~ą w miętnikarski. popisał. 
miesięczniku . .str~ele~z .. konca r. ~913'Europejski sukcesksią~~ki gen. Sikor 
dziś prawdopodobnIe lIteralnIe .zapOm}11:x?ą .skiego prawdopodobn,ie i na tego wodza po-
przez ,vszystkieh (Olecho.wslnego, LIPln:...... n ,,' ,. ......-sa.WRII _____ ------.. -------
skie9:o Hinczę;;StolaTzewic~a~ St.Pomaran­
skiego' i t. p.) tyc~ącą się j0dnej, Z potyc~e~ 
\vwlandżurji a zakończon~ prof'!h~. ilo ,~]as::;' 
nip \vieln10inet.!,o pana porucznika X.szta .. 
bu" "aby był łaskaw/przejrzeć, skorygo-

, .. r", 
wać i zaopl1110\vac . 'i<1 

\V r. 1914' gen~ sto Szepty'cki był już 
szeferTI sztabu II-giegó koI:'pusu al1str.,. po­
czem przeszedł do LegjonÓ"w, , by}.dowodcq 
;~J";": .-·~1s'h7. nC\~7.{>m inko gf'7:,01>'ał gl1her 
natoT lubelski po pokoju brzeskim' odra.7u 
zyskał sobie całą. opinJę W "polsce złoze~ 
niem tej godności ja.ko denl0n.,;tl'ucyjnego 
protestu przechv ·ce~BTzom. . 

I po~zedł na. front Wlnr.:,lp«. ' .. 

\V 1'01\:u1 918::tym zostaje szefem szta­
bu przy naczelnym \vodzu, któfC:ffiupolna­
ga faf,i,,-.,vo "\v ffr~rnni7.al."Ht}Yn1it 
'., Z5 na G-gost.ycznia w no{~y ln~\ roje;: 

1 t' . .ho ~1' SZ""jh?n]~l sep 'l.S1Jlnr:l1 :::tanu., '\v K .nryrn-bcl« .. - At:} I.:/,,,'~ 
t- - Ą.·· .• l' t . ~. . ~17 .,",-en 'i 
ł'atuje rz~d SOC1a,lS yCZl1Y- .J • ~:.. .... J, •. 

zapohieg-a nadc110dzącym opresJou1. . () 
\Vspółud.zlał sw6j w \vojni l!. w r, HL n 

opisał\v ksi~żeep.t~. ,.Front litt',vsl:0-.1~1(~łQ 
l>l]~ld", Tu jrs7cze j1rzy(lać trze~·}~., z:: J~l';:'? 
wódz dy,vizH litewsko:.:bialoruskiei I;cllnat 

NAJLEPIEJOCENIWARTOśó ARTYKUŁU CENZOR, SKAZANY NA WI~ZIENIE 

"GazetavVarsza,vRka" {nr. 27) zan1ie 
szc.zanastępującą l\.orespondencję ze 'Lwo-
'wa.: '. . ) 

---"Od kilku dni miasto nasze żyje 

pocI . wrażelliem njesJychań}~j nominacji, 
która chyba stanowi rekord ery sanacYh 
'nejf· . . .. 

Oto '\V tllt.ejszcln~tarogi\vie ,grodz-
Idem po\vólano na . referenta' praso\vegn 
niejaldego p.' Stanisława DObrzańskiego 
velGoldhe}'ga,rzc1,.ornegobyłego "oJieera 
Icg',i6nowego,kt6ry \vdniu 17 paździcrni­
kalDt8 roku\vyi'oldeta sądu oł<nigowego 

l'y na lat 5, ale pod \varunldem) iż wyrzą 
dzoną p. l\1itlcnerowi szkodę, ocenioną na 
2216 ztdo roku wyró"vna. 

P. Dohrzm.lski objął urzędowanie. z 
dnicJn 20 st~~eznia.Staro3tą gr,odzkim we 
L'\YO\,\'10 jC'3t p. Klotz niedawno pJ'zysłany 
z \Yars~awy! po dymisji udzielonejb. staro 
ście Relnl::u:llderowi i ,tVie1u innyu1 urzędni 
kOJn po lv .. 'owsldch wypadkach listopado .. 

\vych. 
Ponio\vn~~ nowy referent prasov.ry ma 

v;·y7.nn:>!:0n~t pensję 250 zł. luicsięcznie, za .. 
teIn, jak przypuszczać należy~ będzie szyb 

k&l'negow(:~ LWO'.vie nf •. 6,~76 ex z'o~;.tał ., ko a 1,vanso\vaL aby IllÓgł w cjQ,gu dziesię.. 
1··· . li' .. ·n""" 'l· w; (1z';". C'.:;l fl11f'si4;CY zebrać 2216. zł. lnacźlll 'bo-

i u 1.arul1y !k-n1!0sl~eznN\.lC:z "lcrn . L ~i .. '"'- , -

. n i em +a zbrodni ę sprzeniewierzenia i OSZU­

Sl'\vana szkodc: ortopedysty lVfitlenera 
:..L~wów, uL Piekarska} z z2:wieszeniem ka-

. vilem ... '" 
-_ ........ _·oOOI-*o~ ..... -I!!I! ... ~ 
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W rolach glbwftych 
MlrJII Maltcka Q fłIGrja ~'or(2yńlkD 
Jerzy i el~flln5ki. Jerzy ira. iill 
. i iJud 8rł'!jśd .UlUl WilrUc.'.Ai~" 'c~ 

Ceny ml~ jl:'>c: 'W 4lm POW$~t dn~~ ł~il WliZ~.tIWit S8~ 
a.e. zaś., Iłobott, nied1udę uWięta oa.g. !~a pp 
miej. e " gr. ił mhjsc6 40 gir. lU rr,ieis€~ 30 gr 

VI .ob{it~J nhl8sielę i li.i~t8 od gcds. 1.S0 ag p 
.hlJ~U 90 ar., U :mi-jace !O' gr. 11 mie13c8 od 40 

I OSTRIE4.EN.r ChCłlc nabyć 
proslek: nes.: ;:go wyrobu, nale 
:iy przy kupnie akcentow8f 
wyradnie :i ą iać oryglnalr yeb 
proszków !I.KOGUTIUEW' L.ą~ 
lackiego ltuanych cd trzy .. 
dzieatu. Zwracajcie uwagę i od 
I'l.ucajcie uporczywie poleca­
na naśladownictwa w podobnem 
do ",żego opakowaniu _ ....... 

Od :wtorku J9-1 1929 I 

arii. a I 
W g ... aktowej komedji pod tyta 

NA TLE ZAZDROśCI .. 

I 

3051 

., \ 

,w 8rSZ'awa 31 stycznIa. 
Dziś o godz. Ił-ej rano do komendy 

powiatowej przy ul. Nowy Świat 1, zgło­
sił się młody 30-1etni szofer Szczepan No 
wak, zam. Czerniakowska 181, i drżącym 

głosem oświadczył, sldadająe'przed konli­
sarzem rewolwer, że przed chwilą ·wróci­
wszy do domu z nocnego objazdu, zastał 

ze swy'm amantem ... 
Nie mogąc zapano\vać nad sobą, za-

. etrzelił sw:ą. żonę 26-1etnią Annę, postrze 
Iił ciężko. jej amanta 23-letniego Aleksan 
dra. Ratowskiego, szofera, oraz siostrę swo 
Jej żony' 19-1etnią Marję Alek siej ew. 

I 
ŚMIERTELNY POBACBUNEK .MI:f,:DZY MAJSTREM A FABBYB:~N'TB!L 

\Vczoraj o godz. HL 'wieczór przy ul. Już około pól do lI-ej przybyli 0.0 
'rargo\vej 51, dokonał zUluachu na życie l~Onlendy prol\.utatQl' ka~rIel'alny" Jan, &1ar.. 
,:&uanego 'pr~emysłowca łódzkiego. Oskara ko\-vsld, l\:.omendant EIsesser Niedzielski i 
Kohna, 23~letniegd' Alfreda, dyrektora IlaczelI~H;. wydziału śledezegonadkQmisarz,. 
przędzalni, zamachu zredukowany majster \Vever, celem zbadania Ciesińsldego, ~ któ­
:fabryczny 21-letni Edward Ciesiński7 od- ry ~otem stracił przytomI~oŚĆ i przewi~zio­
(lajł},c ·d~ Kohna6 strzałów rewolwero-' 'ny został w stanie agonalnym ,do S~p;Ltala. 
'wycb~ Trzy kule raniły Alfreda Kollna '\v Ś\v. Józefa. 
lewą rękę, 2 w okolIce brzucha, jedna zaś Na odQ'łos strzał6\v \vybi egłaZ 
·uderzyła \V. ldesze!l kamizelki, utkwiwszy eu przy ul. Targo,vej służba, która prze-. 
W papierach. \V ohronie żyda A Kohn str-ze 'wiozła rannego A. Kohna do sanatorjum 
Iił również do napastnika 2-krotnie ra.. "Unitas", l)rzy ul. pustej. O god~. 12:-ej 
niąc g.() w brzuch, poczenl stracił przy to- dokonano operacji \,~y.it~cia kul ra,nnemu. ') 
mność. Ciężko ranny Ciesiilski do\vlóld sh.? Stan jego jest groźny i nie rokuje na­
do komendy Policji przy ul. Kiliflskiego dziej. Jal~ się \IV ostatniej ehwi'l,i, dowiad,uje 
152, oddając dyżurnemu oficerowi rewol- my, po udanej operaeji A. Kohn zmarł o 
wer i zameldo\vał o .\vypadku. godz. 1,55. (p) 

icPOSIEDZENIE PLENUM IGNORUJ.&. !,NIJWET POSLOWIE ZAPI!iANI DO GLOSUli 
L Warszawa 31 stycznia.. N astrój na s~1i osowiały. 

Dz.iś o godz. lO-ej min. 15 Sejm roi Poseł ukrai(lsłd.~Palijs tak zaspał, 
począł dalszą dyskusję llad budżetem przy że nie przyszedł na;.; ~~ ,posiedzenie i przeto 
sła.bym udziale posłów. odpadł z kolejki ID(hvc6w. 

Ponieważ wczorajszy Sejm skończył Przema~Nia1i dzisiaj: przedstawiciel 
się "późno", bo o godz. wpół do 10-ej klubu niemieckiego Spitzer, przed stawi-
wieczorem, wielu posłó\v nie zdążyłosię ciel Kola żydo~;vskiego Grunbaum i "Selro 
wyspać. i nie przyszli na posiedzenie Sęj- .bu'~ \Vołyniec. 

mu. 

ROBOTNIK WISZ4CY NA JEDNYM PAL CU NA WYSOKOśCI 30 METRÓW. 

Paryż 31 stycznia (ate) 
O nadzwyczajnem wydarzeniu dOlł-O­

szą z St. Brieuc. 
W porcie tamtejszym w składach 0-

krętowych, dź\vig zaczepił s'\voim hakienl 
o obrączkę ślubną jednego z robotników, 
który natychmiast porwany zO,stał na wy-

sokość 30 ffifJtrólv. 
Kierownik dŹ\\~lgU zauważywszy. to 

próbo\vał z całą ostrożnością spuścić na 
ziemię \viszącego w pO'wietrzu robotnika. 

Ale na wysokości 3 rntr. nad zie-
mię, obrąe.zl~a przerwała palec robotnika, 
który runął POIJOSZąC ciężlde obraż-enia. 

POCHóD BOLSZEWIKóW UTRUDNIła AKCJ:(.: BATUNKOWł.. 
Berlin 31 stycznia. 

Pożar, który wyluchł \v domu to\vu­
rowynl Herulana TUza przy ul. Szosowej 
w Berlinie stał się jednym z największych 
pożaró\v w całej serji katastrof ogniowych~ 
które nawiedziły w roku bieżącym Ber­
lin. 

Cały dom towarowy TUza . spłonął 
doszczętnie . 

Ogierl przybrał tak \vielkie rozmia­
ry, że \vskutek gorąca strażacy nie mogli 
zbliżyć się do płonącegQ gmachu, drabiny 

okute żelazein wyginał:,-. :-.i11 od gorl!Ca. 
Akcję ratullkow~.!- \v pewnynl nlO]llen 

de utrurlnH pochód demonsu-acyjny 1(Q~ 

munistó'\,v, którzy z ezerwonelni sztandara~ 
mi maszero'wali prZ0Z ulicę, na której plo­
H[~ł po:i.:al'. li czestnic.y pochodu gt&\viali o­
pór urzędnikom policyjnynl~ którzy pacho 
du nie chcieli przepuścić obok pożaru. 12 
oddziałó\v strażY'pożanlCj czynnych było 
przez całą noc. 

Straty. \vyrzą(tzone orzez pożar. Wy· 
noszą kilka miljonów. 

Pi«itek dnia 1 lutego r.b~ odbęązre się w trzech wspanjrłłvrh Sał8("h Driy ul.. ~ienkf '" 54 Wl~za 

I I S a·r C I I " .. , 
" » 

W~jśeje 10.- zlotyeb. Przy~ryw",ć będą 3 orki~8try .. Atlnóst\\lO Diespodzit l1e~. Wspaniała 
. dekoracja sal. Parkiet, szklany danclng. Ohfity b fet i ciepła kuehnia n. Qlie}scu~ 
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L\lOzEMZAMOBDOWAL BRA'lA. 

Ubiegłej nocy przy uL Szopena miał l\Hmo to obudziłbra~a i wszcz'd z nita awan 
miejsce niesłychany' 1vypadek zbrodni'. A turę,. w czasie której . porwał ze stolu olbrzy 

mif,ł-l1owicie na trzecim piętrze przy ul. 8zo-' lDi n6żkuchenny l rzuciwszy si~ na brata 
.' pena 2 111ieszkali bracia Józef iViładyslaw :w'epchnął go z całej, siły w pierś 'w okolicę 
. Boruccy.. ' . " serca Józef Borucki zalany krwią. runął na 

Od dłuższego czasu pomiędzy braćmi 'do~ 
chodzlło do ostrych scysji a tlR\veth6jek, 

- które powstawały na tle wspólnychinterel"­
sów, które od pewnego. czasu' znacznie się 
pogorszyły. 

\\1 dn~u \vczorajszym młodszy Boru-
. cki "v)adysłavv około godziny 1w nocy wró-
. ~ił do dOlnu w stanie pijanym w chwili gdy 
·brat jego Józef wraz z żoną. już dawno spał. 

ziemię. Na widok ten zbL'odnhi-i'z począł 

UC .. E ka~ lecz zatrzymany został na schodach 
1;rzf'Z l;:':~f;iarmowa.ll~go krzyl:tierh7.0ny ran 
neg-o, dozorcę. Wezwany le!Htr'Z pogotowia 
przewiózł ciężko rannego Józefa Bf)fUckiego 
do szpitala św. Józef-a, brata. zaś jego aresz 
towała policja ipo przesłuchaniu w ur!Zędzłe 
śledczym osadziła gow więzieniu. (Wid) 

A ·OFłCJ l 
Wart,' 
nom. 

Tran.zakd.e -; ·lłotY.Ch.1 
Dnia 31.1 l 

W art~ Tranzaktle 91 złołyth 
nom. Dnia31.I 

Fabryk cukru 
8 pr. L.Z.B. Gosp. Kra j!100) ~ 94.00. C~odoró:w.. 100 zł .. 
8 r Ob kom B G Kr . 100 N 94.0.0 Clechanow....: 40 l' t: • • .•• aj. ~ _ • 10 
8 pr .. L.Z, Pań. Ban. RoI.. 100) Ń 9400 Czersk.,... .. 
5 pr. Poż. Konwersyjna 100 zł. 67:00- Częstoc~ce Ił _ • • ~~g tł 
5 pr. Kon.w. Poż. Kolej. ) 00 łf 6000- Gosławlce....,. '10 " 

10 pr. Poż Dol. 1919. 1920r 100 dol, lOS' 00 Michałów.... ., 
5 pr. Poż. Kolejowa • 100 fr. lCJ2:SU Warsz. T. Fabr. cukr. 100 ,. 
5 pr poż. P rem. Ser II 105.00 

, z 1928. 5 dol. 103.25 
Fabryk· cementu 

lFirley •• ł • ,'iD zł. 
1:: azy • .. • .. • . 10 ł, 'Ust y lastawn} 

4: pr. Tow.Kred.Ziemska 100 zł. 
41

/2 pr." sw " • 100 
8 pr" » t. . 100 : 
41/2pr.. Jisty'·zast Łodzi. 100 łf 
5 pr .. tł.. " • ~T ars:z 100 
8 pr. listy ~ast Łodzi. 100: 

Obllgania 
4!/: pr. poż. Konw,ersyjna. 

. m. Warsz. z 1925r ... lOOit 
. 51, J pr. poź. Konwersyjna . 
. . m. \Ą;T órsz. z 19261" 100 .. 

6 pr. Poi. KonwersYln ' - · 
. m. \Varsz z 1Y26, r 100 łf 

Bankowe 
Dyskontowy , .. " 100zt. 
Handlowv " • 'fI 100 łf 

. Polski p . '" fi 100" 
Pol. Przem we Lwowie 100 " 
Zachodni _ "" 25 ff 

Zw. Sp. Zarob" .. 100" 

Chemiczne 
Cerata , • ., ", 50 zł. 
Sole potasowe II Ił 25 $t 

Crodzisk . • .. " " . 50 .. 
KiJewski i Scholtze.'. .100., 
fuls .. . t •• 10 .. 
~piess... ".".'. 100 tt 

Strem\.. ..." 12.50 
Elektryczne' 

. Elektr. Dąbrow. · 50 zł. 
ł.Jektryczno$ć . ., l LO tt 

. Pot Tcw. Ek L E. 30 łf 
Brown.Boveri -s· 100 n 

Lrócek • . . .. fi' lO OD 

. Kabe!" •• .' IOu 
Siła 1 Swiatło Bem , . 50" 

Londyn 43,8425 

Nowy Jork 8,90 
Paryż 34,85 
Pra.ga 26,38 

ł 

42.50 
49,00 
7525 
4425 
5350 
6~_, O 

~39/0 ' 
120.00 
191.00 

96.00 
86.0) 

96.00, 

2'50 Q 

85,0 

122.(,0 

Wysoka t " lf • .100" 

Kopalń i zakładów . 
hutniczych 

Warsz. T.Kop_ Węg,100 zł. 

Nafto~a 
Polska Nafta. -" • 25zl. 
Standart .. Nobel .. # 50 u 

Fabryk Metalowych 
Cegielski • fi _. ,; 50 zł. 
Lilpop ... .. •. _ . 25 " 
l\1odrzejów l! » , • 50., I 
Norblin • " .10~ • 
Orthwein .. ' • • , 25 f. 

Ostrowiec' Ser. BI. 50 zł. 
Par,owóz ,I.. • 25" 
Pocisk: • _" 25. tł 
Rohn. .. Ił 25". 
Rudzki fi .. • • ' 50 " 
Stata~howice /I • 50 l' 

Ursus II.... 15" 
Zieleruewski '100 .. 

Fabryk Wyr. .ók· 
Zawiercie . 30 zł. 
L.yrardów ~ 

Przedsięb. Handlo 
Borkowski'. .. .. • 25 zł. 
Jabłkowscy. . • . 10,f· 
Syndykat Rot Warsz, 20., 

Spożywcze 
d4iberbusch _ 
Herbata .. Szumilin 
tpirvtus" • 

P,rzedsiębiQ,;­
.... Z ł egmga ~ " 
Pristol .- • • 
lVlajewski,j Spka . 
Lombard ł ., .•• 

Pustelnik .,,_ 

100 zł. ' 
: 25 'f 

• Ar , 

.::n 

_105 zł . 
.665, •. 
.35 '" 
.1(,0,. 
... 5U" 

Vl AI"rr~YI. DE\VIZY .. 

Szwajrarja 171,5'2 

\Viedeir 125,29 

Włochy 46,69 

TendencJa.bez zmiany. 

44.00 
48.00 

40.50 

55.00 
7.25 

240.00 

97(0 

24.00 

43.50 
37.50 
32 u} 

2C6,OO 

91/0 
30 ... '-0 

.44/0 
37,75 
38.25 

15.00 

230.0' 

KLUBY CHRZEśCIJAilSKIE ZYSEAL'S' 
:&NACZN4 WI.{:KSZOŚó. 

.. . Dnia 27 b. ro· odbyły się wybory do 
H~dY lVliejskiej ffi. Koła. Dzięld sprzyjają­
cejpogodzie udział biol'<!cych w głosowa .. 
niu stosunIiowo H.a dzisiejsze czasy byt 
wielki. Jednak wśród społeczeiłstwa ćhrz~~ 
ścijailsl~.iego iN dalszynl ciągu jest < apatja 
i udział w głosowani Uj braio zuJ,eu.wie 30 
proc .. głosujących, natorniaHt \vśl'ód spoi&­
czeńst\va żydowskiego frek wencja była 

znacznie . większa j' udział, w głosowaniu 

brało około 90 proc. uprawnionych. 
iW rezultacie wynik wyborów do RadĘ 

Miejskiej m. Kola jest nast.ępują.cy: 
B. B. - trzy mandaty, Poalesjon 

Prawica dwa mandaty, Bund - 1 man.­
dat, P.P.S. - 1 mandat, Poale-sjon Le­
wica - 4 mandaty, Chrześcijańskie Zjed .. 
noczenie Gospodarskie 5 mandatów, Chrze 
ścijańska DClnokratyczna Organizacja ID; 

Koła 5 mandatówa żydo\vski Blok 1" arOlio­
wy - 2 mandaty, Żydzi Ortodoksi ~ 11 
mandat. (Wid.) 

,NOWE WŁADZE LÓDZKIEGO 
.. TOWARZYSTW.4. K.OLARSKIEGO. 

W dniu 18 stycznia f. b. odbyło. się 
Walne Zebranie Łódzkiego Towarzystwa' 
Kolarskiego, na któremzostał wybran~ 

nowy Zarząd . na .rok 1929 w. następuJI­

~m skład~ie: 
P. p. Cichocki Bronisław; - PrezeSt 

Knapski Bolesław - v-Prezes, l{arpiński 
Mieczysław - Kapitan, Binek WalentYj """""i 

Iznstępca, Pladel Albert - II zastępc~ 

; ;Wróblewski J au - Sekretarz, Illinicz Hi .. 
; larjusz - zast,ępca, Karman Paweł 

Skarbnik, Lancenderfer Antoni - ustęP,­
'ea, Faleman Franciszek - Gospodar~ 

rhumWłądzimierz - I zastępca, Stu .. 
dzińska Aleksandra -' II zastępca. 

Na zastępców członków ZarzQ.(tu,· 
P. p. Kaszyilski Czesław, Teske Otton i~ 
Nomejko Stanisła'w. 

Do Komisji Re'wizyj'nej, wybrani za-
stali: P .. p.: Szczepanski Feliks, Pfeife~ 

Łucja i Chrzanowski Antoni. 

P~lEZRtU1JO 

PROGRAM~ Piątek dnia 1 lutego 1929 1' • 

11.56,·'ygnał czasu, hejnał z vVieźYl 

MarjacldeJ ~ omunikat lotniczo - m~teo .. 
rologiczny. 

12.10 ~vluzyka płyt gramofono'\vych. 
15.10. l,Przegląd wyda\vnict.\v perjo .. 

dycznych"· prof. H. lVlościcki. 

15.50. Muzyka płyt gramofono'wych. 
17,00. Odczyt p. t. "Znaczenie paten­

tów radjowy:ch 1V roz\voju radjotechniki" 
- inż.J. Plebailski. 

17.55. Koncert orkiestry domrzy .. 
18.50. Rozmaitości. 
19.15. a) Przemó~.-Vienie p. CharoNt, 

nae' lyr. Polskiego Radja z OI\:Rzji hnie­
nin Prezydenta Rzeczypospoli~ej, Pol· 
sldr· ~wof. Ignacego 1\,foś ci ck i ego . 

li) Odczyt p. t. "Prezydent Rzeczypep. 
. spo1itej Polsldej Ignacy l\tlościcki~ jako u· 
czony -1 badacz" ~ ,vyg}osi prof. dr. ~ 
l\Iartyno:wIez, dyr. 'Chem Inst. Badawcze..: 
go. 

20.00. Pogadanka .muEyczna. 
20.15. Koncert symfoniczny. " 



j 
, 

" ondal O dziewczęcy rofiI na banknocie 

.", 

B~nk jednego z mniejszych parlste 
we~ południowo amerykallsldch miał wy­
I!uśeić nc:mre banknoty. 

Dyrektor bank li zwrócił sIę zatenl 
:to znanego malarza, chluby narodo'wej, 
specjalisty od główek kobieeych, prosząc 

by na banknocie wymalował profil dziew-. 
ezęci~ możliwie najładniejszego, UO Bob ia­
Rcego typ kobiety kraJu. 

. Malarz raźno zabrał się do dzi elR 
przedsta'wił l'ysunęk istotnie zachwycajłi'" 

!y. Wyidealizowana t\varzyczka dzię\vczę­

cia przyprawiła o bicie serca wszystkich 
fJtarszych dyrektorów banku. 

Rysunek został przyjęty, banknoty 
.wykonano i puszczono w obieg: 

Malarz w nagrodę otrzymał wcale 
pokaźną paczkę tych przez sobie zaprojek 
towanyrh ,.obrazków'4. 

"Dziewczę na tanknocie" podobało 

.ię ogólnie i coraz to któ:'yś, z dyrekto­
row banliu albo nawet i Ż pośród innych 
zna10mych ma.larza, prosił go by wyjawił 
nazwisl{Q i miejsce zam!('~zl{ania dzie"v{-.. 
ezęcia służącego za modeU,ę. l\lalarz je-
{Inak odmfł"\v~f-\l l,,<:ltegorycznie 'wszelkich 
bliższych wyjaśnień. 

Cóż, kiedy wreszcie jego najserdecz 
nfęjsIY. przyjacięl po pijanemu zdradził 

tajemnIcę. Za modelkę służyła pewna 
'dziewczyna z domu publicznego. 

Wieść ta się rozgłosiła. Jak gdyby 
grom uderzył w dyrektorÓ'w banku. Przez 
pewien czas zastana\viano się - czy nie 
wycofać wszystkich banl<notów z podobi­
zną dziewczyny, wziętej z szantanu. Cóż 

bylo jednak robić? Koszt wycofania byłby 
zbyt wielki i powiększyłoby to jeszcze 
skandal, tem'hardziej, że malarz cynicznie 

· utrzymywał, iż w jego przekonaniu naj .. 

G) 

yl t i 
Po,*~rzyjrzeniu się działa1ności kilku 

wybftnych jednostek, i zdaniu sobie spra'-vy 
~ tego! jakie ka.pitały sił. pabstwowo- twl)r~ 

; ezych niewyzyskane leżł} w Polsce odło­
giem, przejdziemy z kolei do ludzi z obo­
lU sanacji. ' 

36ze-f Piłsudski. 
Tommasini mówi o marszałku Piłsud 

skfm z wyraźną życzliwością. Podkreśla je~ 
BO patrjotyzm~ urok osobisty. oI"y~inalny 

· talent causeura, słusznie uwydatnia jego 
'bezintel"esowność materjalną,.~Vidzi go w 
· całej d,styce świateł i cieni, orisui<:Jc nip 
jako żywego człowieka, jak Boy Żeleflski 
c'hce!by ujmować postacie l\1ickie"\"icza 
Słowackiego, Krasińskiego, jak Hipolit Ta~­
De pisał o Napoleonie. Portret nahiAra dzi(1-
ki temu 8iły przekollywującej istotne~o re­
alizmu. Historyczna postać marszałka wy~ 
stępuje dzięki temu z vvielką'wyrazistościa. 

Obok wspomnianych już zaI et: "Nir­
wę.tp1fwie posiada on s\"oje wady. jest 
stronniczy. wspaniałomyślny. a naV\ret sła­
by w stosunku do s"woich zwolenników, 
nieubłagany dla tych, którzy mu się opie::­
raJę.. Pósiada w swoim chara'kferze coś za­
\v" ,·~O, co mogłoby równie =,dobrze pocho~ 
łzić .ze skłonności wrodzonych.ja;k i z prą-

właściwiej właśnie dobrał typ. 
'Podobno obecnie po upływie kilku' 

miesięcy skandal już zatuszawano. lvlodel-
. ka wyjechała do sąsiedniego pallstwa, 
gdzie ś\vięci tl'iun1fy w l~abarecie" dzięki 

piękności i skandalo\vi z banknotami zy­
skawszy wielki r·ozgłos. Po'clobno również 

dyrektorzy banku już się na malarza. udu­
bruchali i często jeżdżą z nim za granicę, . 
celen1 'odwiedzenia znajonlej z kabaret~ 
\V pOdobiźnie zaś uwiecznionej na ban­
knocie cudnej dzjewczyny·- - po: ",taremll 
kochają się studenci. 

Samorząd miejski na prowlncji 

nli Dana oje ony stac s:~ musi zadość 
l'REZYDENTA 1\'1:IASTA WYBIER "J~ RADNI, ALE CI SLUClU.Ó Im' 

SZ4- ADMINISTRACJ I PAŃSTWOWEJ.. . 

\V Brześciu nad Bugiem odbyły, się 
dn. 16 bm. \Vv}lory prezydenta' miasta. Wy 
stawione zostały. dwie kandydatury mIeJ­
scowego' obywatela p. W. VViśniewskiego i 
emigranta politycznego z Radomia p~ Calu 
n~a. Za pierwszym wypowiedziała się wię­
kszość radnych miej~łdrh. za drugim - p. 
woje\yoda Krahelski. \Vobec tego udała się 
do p. wojeWOdy delegacja pano.w radnych 
z zapytaniem, czy raczy on 'w razie wybo­
ru przez nichp. Wiśnievvskiego zatwier­
dzić wybór? Pan wojewoda odpowiedział: 

- A to jakim sposobem? Czyż nie. 
wiem dobrze, że p. 'Viśniewsk i znajdowaf 
się wśród kandydatów~o :Sejmu na liście 
nr. 24 ... Takiego wyboru niezat,-vierdzę. 

Poskrobali się pp. radni w głowę, po 
kłonili się i wyszli. A p. \ViŚriiewski,: któ­
rego zawiadomiono o decyzji p. wojewo­
wody, westchnał. siadł do biurka i napi­
sał poniższy list do "Expressu Poleskiego~' 
(nr. 16): 

"W zwi,ęzku: z 'WZlnjanką w nr. 
1 "Polesia" z b. r., podającej jak9 jedy 

zwyczajenia, nabytego z konieczności. 'W .. 
dłl1P'im okresie pracy konspiracyjnej Pił", 
sudski dąży do osią.gnięcia swych celów .z 
nieubłaQ"ana stanowc7ością, nawet i wtedy, 
kiedy wie, iż wpro'w'adza w czyn koncepcje 
czysto osobiste, mogące wywołać potężny 
sprzeciw, któryby kazał każdemu innemu 
dobrze się zastanowić, a. nawet z\vątpić 
Pop.ełnił on bez\varun kowo wielkie błędy, 
które będę mlał sposobność omówić 'Obszer 
nie w dalszym ciągu mojej pracy, ale tru­
dno jest OdlY10Wić .mu wybitnych zdolności 
politycznych, które czynią. zeń' nadzwyczaj .. 
nego przywódcę mas". 

Szeroko roz\vodzi się Tommasini nad 
rolą mar~l7ałka Piłsudskiego w wojnie r. 
1920, której ten ostatni "magna pars fnit"" 

O planach polityeznych. które dopro 
wadziły do ,vynl'awy kHowskiej mó\vi co 
następu~e: .,Moiem zdaniem rządowi pol~ 
skiemu na nJardziej odpowiadało... dojś'cie 
do porozumienia z Sowietami na podsta::: 

'wie zape,vniającej uregulowani polskich 
inte:reQ f1\V n::tronm.vych. Omaczało to, ź-e 1'0;: 

kowania j)okolo'we. któl'ych inicjatorem był 
Cziczerin: nalezało prowa,dzić 2)e szczerym 
z<1.IDia.rem dojśeia do porozumienia. 

Lecz to bynajmniej 'nie było zamia~ 
rem Piłsudskiego ... pragn"ę,ł on popierać two 
l'zellie się państw nipzależnych, które mo~ 

~ głyby się sJ}rzymłerzyć, a n~W"et skonfedoro 
wa-ć zPolś'k:f'. ,.Pl'ojekt ten mógł być kos: 
ru,ta.n1. dla Polski, o ileb~ ~adałpował,.$l 

nych kandydatów na' stanowisko prezy,,, 
den ta miasta Brześcia n.J3: pana Calu. ... 
nia i \Viśniewskieg{), wobec oświadcze­

nia prze'\vodniczącego ugI'upowania 
nr. 1 pana dr. Łopata' na zebraniu 
nó\v radnych. że pan woje\voda 
wyraził się do niego, że gdybym 
tualnie został 'wybrany, \vyborów 
nie zatwierdzi, a wyznaczy miastu kG" 
misarza, proszę panów radnych, kt6rZjj 
mieli zamiar moją liandydaturę wysta~ 

wić, teg'O ·nie czynić dla wyżej przyto~zo, 
nych powodów. 
Łączę wyrazy szacunku i powa~ania 

(-~ Wł. Wiśniewski". 

No i wybrany został na prezY.denfa: 
ill. Brześcia· p. Całuń. \Voli pana \vojewodYj 
stało się zadość. -

Tak wyglada samorzad mieiski nal 
prowincji. 

A i 

ne -podRtawv w lH'ZUCla('h ludu białoruski~ .;,: 
go i ukraińskiego". - Tommasini uznafe,~e ...• ~ 
mógłby i dla vVłoclł mieć duże znaczenie. """'f .. ~~~ 
"Jednakże projekt ten przedstawiał' SP81,:~ 
cjaJne niebezpieczeństwo' .dla Polski. Pan"'t[,~ 
stwa. białoruskie i ukraińskie.~: byłyby l'} 
skłonne do wysuvvania jeszcze' energiczniej-. ~ 
oil pa.ń~h;va ro~~dRkiego s\vych rewindyka,,:: 
cyj terytorjalnych w stosunku do Polski".c 

. Przedewszystkienl jednak Tommasi!S .J,' 

ni nie łudzi się co do wykonalności tega 
planu: "J est kwest ja -- pisze-czy te zaroii 
ry w zasadzie byłyby korzystne dla i~gQ~f~ 
(J. Piłsudskiego) oJczyzny, lecz w każdym' 
razie powodz.enie ich zależało z konieczno­
~ci od możliwości wywołania poważnego J 
sWiadomego ruchu. ukraińskiego i białoms'!' 
kiego, dążQce~o do odłączenia się od Rosji. ... 
Otóż zdaje mi się, że bezwzględnie motU!!" 
wość i1t.ka \V 1920 roku nie istniała". 

"Te osobistości, na których Piłsl,ldSk~; 
się opierał, tj. ataman Petlura (nazwani 
gdzieind7iej przez autora ,.I)OszukiwaczeUl: 
przygód") na Ukrainie i gen. BuJak-Bała.. 
chowicz na Białorusi. były to tylko dmę 
marjonetki w jego ręku, nie mające za ~ 
bą żadnych poważnych zwolenników w 
swych krajaCh ... Ci, którzy fiR'urowall ;ą~ 
ko łeb zwolennicy. byli najzwykleiszT'~ 
busiam!"", 

(d. f'. 



Gdy.kob~eta nie jest wierna i uczcjwa~ł* 

r ue j pol ich • 

J Plękncść, zdr ,le ipienlądze nie dają j __ &olII __ 

pełniza,d l a' 
Piętnaądą.hlt temu 33~]etni Karol" glosstrzałćw zerwały się ~ łóżek, i zawo~ 'Jcziorski ożenił się z Hl-letnią Salomeą. łał: 

l\lakowską· lY1łoda para wYemigroWała do - na.!1~łf'm Sa19nlPęl Proszę zejść 

y. :rany na gł~l\:t;ie i usHu.ją,(ego przeaili6 
sobie brzytvvłt żyły w r~l~~. 

Fl'ancji i osiadła \v Paryżu.1\tlalżeńshvo na dół do, (lChOl'CY, niet':l1 biegnie po ·lel\.a­wyda'walo się bardzo szczęśliwe, Jezior-u'a'! 

EpiJ og ~ pł a wy wi.a lomy: jedno POS! 
lo do lu)gł-l1lt S. drugie tl0 Więzienia. 

r ski, jako restaurator, zarabiał dużo, zbną . Ale d~)z{\l'~a jponcj~!; zja,,\,\thvszy się 
yv Paryżu., latem ",-r l'oznlaitych lnh~\J8COWU; ltrnet w lnie~rl,l\auiuł . zn9łp']:1,i już p . .Jezior ciach kąpieło·wych.P.p. Jeziorscy l\:upHi ską nieży\vą, a Jeziorskiegolu'wawiącego 

I tak Wt~ krwiu"o~~~lu szcz~ście dw".>j 
ga Polal,(·w na obczytuie Zabił je Parył 
SW~ zatrut.~ atmosferą.. 

sobie nawet donl przy Rue Linne, w któ­
rym zajmo\vali mieszkanie pięciopokojowe 

Zacho'\vanie się pani J'eziorskiej było 
beż zarzutu, ale że była bardzo piękna, a 
męża ezęsto nie było'w domu, serce jego 
zaczęła nurtować podejrzliwość i zazdrość 
które za'wsze jednak okazywały się nieu­
zasadnione. 

POWODEM..;;... Z:t!SPY śNIBz NE NA TORACH KOLEJOWYCH" 

Dopiero kilka n1iesięcy temu m~ż 
zau'ważył zmianę w zacho\\'aniu się żony. 
Nadto \v ręce jego wpadł Hst, l(tóry nic 
pozostawiał \vątplhvości: żona jego mia­
ła adoratora, którenlU nie była nieprzy­
chylna, czło\vieka żonatego ... 

Naz\visl(a winowajcy pani Sąlome:a 
za~ nic w świecie wyja\vić nie chciała, nie 
zapierając się już stosllnl~u. 

\\1 ciągu tygodnia ubiegłego' przy.by 
lo dovVarszawyogółem 20.000 ton węgla, 
z czego 13.000 dąbrowieckiego i krakow­
skiego, a 7,000 tongórnośląsldego. 

Z ogólnej liczby transportów węglo­
'\vych otrzymał około 30 proc. "Vydział Za 
opatrywania m. si. Warsza\vy. \Vobecpo­
jawienia się na rynku ,vięk~zych ilości 
węgla nastąpiło pewne odprężenie sytuacji 

, Pomimo wszystko jednak węgiel . w dal-
1ZYl1! ' cią.gu był rozchvvytywany, a ceny je 

go miały tendencję z'wyżkową. 
Sytuacja w bieżącym tygodniu pomi 

mo, nowych opadó\v śnieżnych zapo'Wiada 
się nieźle, ponieoważ zaczynaj~ przybywać 
transporty,u\vięzione \v drodze od dWÓCh 
t.ygodni. Jeżeli jednak 'v dalszym ciągu 
zasypywanie. tor6wbędzie się powtarzało, 
to za parę dni ,oczekiwać należy znowu 
pogorszenia sytuacji, gdyż ,vobec braku 
wagonów kopalnie ładujtJ: ty:!ko ogranicza 
ne ilości. VV piątek dn~ 2,5 b. m. pp. Jeziorscy 

zjedli kolację w to\varzystwie d\vu Polek 
SzullóVf:flY i J ałOllskiej, l,tóre przybyły do 
Francji .\v celu WYCloskonalenia się w ję­
zyku francuskim i zamieszkały u nich~ Po 
kolacji małżonkowie udali się do sypialni, 
gdzie' '\vy\viązała się ponliędzy nimi,niekoń 
c2ą.ca się d'yslqlsja, przY(;Zfm JezIorski, 0-
ga)'nfęty . szale.f!),: wyskoczył z łf,żI~a~ por­
\vał re\vol\ver .1 dal kilkasirzałów do ZO~ 
ny~ t;~iIając j~ "\v gło\vę· . Ostatnią kUfę 
skieFo\:vał \ve 'włas'nę. sk.r'p.6, raniąc się jed 

przez manię uprcroc~ąUl 

zwiał 

nak~e . tyll{(j k'kko~ . 
Nast€.m~:i2 'wpadł ({:) !,oko;u go~zezą-

eych w j~gD domu panieJHdt" które na od.­

" 
Z ZAKŁADUMISYJNEGOO. O. SALEZJANóW W OŚWIf:CIMIE. 

Gwiazda Michałka . zgasła. Po uciecz 
ce jego Z Warsza'wy i próbie po\vtórneg.o 
wyst~pienia w Michałowie w pier\vszy.ch 
dniach stycznia, umieszczono g<> w zakła­
dzie rzemieślniczo '- wychowawczym ks. 
ks~ Salezjanów w Oświęcimiu w woje~ ,_. 
wództwie krakowskiem. 

l\>1imo, . że okazywał poczę,tkowo 

chęć wyuczenia się. Iizemiosła, po kilKU 
dniac11 sprzykrzył mu się pobyt pod cią­
głą opieką i w niewytłumaczony dotQ.d 
spos6b ucield z zaldadu. 

Znikł bez śladu. Gdzie obecnie prze­
bywa nie·wiadomo. Widocznie ukrył się .ą.3 
brze i przygotowuje się' do swych wy:stt.-, 
pień "prorockich". ., .. -,._~~~~~ _I U..,. 

L. A. 59) 

Japończyk \vzdrygnął się, usłysz.a,; 
wszy swoj·;:: nazwisko. Nie bra.ł 0:1 wog61e U­
działu pod konh.lc rozn1o'\vy 'Vlesera z. pul 
kownikien1, był tak zaahsorbo\vanyiswo-
. . my~lapll· zetel'az p01J.rostu przestra-1 enn ..., -~ , .' ..10 

szył się· .' ..... , . . _ Co jest? O co chodzI? . 
. Pułko\vnjkobjaśniłgo, oeo c1i.odzl i 

dysputując' nadal\vspólniie, dotarli pomalu 
do brzegr \vysny. . .. ... 

_ Niech pan irh:i.e ze mn~ .. panle.?ok:: 
'torze - zwrócH siękomenda~t ,do~.vVlese~ 
ra. \vsiadziemv !'azenl do luałeJ łodkl, mam 
z pane~ do pom{n:r:ie11;ao ',. '. , 

Duża m010l'Ó\vka holowała ITIah , ~odz~ 
K .:3, ant· "lecl rrilłJ 111':;'V ~t."'l·ze. a vVleser omen\ł. - . ,,- .,... . 
przygladiłł sjP. :ial~ nim kiprUJe. . . 

:..... Nie~l: -e,an posłucha, doktorz?, iłcO 
. Ta' TlallU wiad0mo, zElvna. I]-panl1 pOWleUl ,lA. -' .• .• miłemTokio fi pana bobaters}um c~ynl:, 

o.. ~-Y1. (l""ł"l~OvTn.l,n.1-"" 7Rl'HZ1 ł, RlE' d ar l~'· "1"1,'''''''' l." " g y p , .. t' · . Dzi~ przyszłaodDo1viedź żywemł prę Kam1- . '- . . ,.. t:.. ~-1 ·e t tego znanIa, ze ludzI' z a Nasz ] zę·, l S J. k pan z tak g-łphokB kim dH~n'a kt~rem . la _.. . 't . 't!- 4 wied~~ -powinno się w kraju za rZylnn 

Czy to się jeszcze dzisiaj praktyku 
je, panie pułko\vniku? 

-Co pan pod tem rozumie? 
~ Panie nl11ko~;Vl1iku! 7, panpm Pl)o 

m6więzupelnie: otwarcie, jak'męzczyzna z 
mężczyiną. W ciągu \ tych d,vunastu mie­
siQcypnznałem pana jako dzielnego uczci­
\vego człowieka, którego trzeba szał'ować. 
Gdy z panem' rozma \-\Tiam, nie potrzebuj ę ·0:­
bracaćw ustach siedm razy języka, zanim 
co wypowiem. 

Pułkownik się uśmiechnął . 
.. , . , ~ Rozull1iem·. pana >_ d.oslronale. ~ 'Ale, 
a.żeby 'panazupehlie uspokoić. rlaię. panu 
słowo 19:czciwego człowieka i oficera, Ż~ za~ 
melduj~do . Tokio tylko to, co pan chce, 
a.by było oficjalnie za.melfl0\vane; tak "lamo 
postą,pit; z oficerami, którzy są ,. poinfor ... 
mowani, o ezenl z 'panem będ~mówił. A 
teraz przystęnuję do mOlf\i mi~ii: Rz:;t.d ja 
poński 'ofiaruje .panu. tytuleesarsko-j,apoil:: 
skiego profesora ~lniwel'<.jytetu i proponuje 
panl1 wykla0~.r na klinice 'ty i"'"hv'rn z vvjęi,~ 
szych miastunhversyteekich. Naturalnie 
IIl~si.ałby się pan nauczyć ,po iapońRln.~ 
cotaki~mu ezlowlekn\?Vl' iak· pan j z. tak f! 
inteHgeneiQ nie przyidziezljyt trudno. 
. ':-Bart1~7('! trudno 'PAl1.I", 'krrrnon rt lłn .. 
~ie.Ocib.Vwlście. że. dokładaję.c pilności i 

energji, można łatwo nauczyć się mowy; 
potocznej, a na,vet nauczyć się pisać~ Ale 
żaden obcokrajowiec nie moze tak dobuz,e 
opanować języka. \v tym stopniu, aby mógł 
odróżnić .wszystkie jego nuinse i odcienie 
i mieć dżipunle nauko'we wykłady i odczyty. 

. - O ile mi \viadomo, dają, panu na 
to trzy lata czasu, a tymczasem by pan w-;. 
kładał po nielniecku.. , 

- Są jeszcze inne przeszkody. Nie je, 
stem JapOńczykiem i nigdy nim nie będę. 
nawet gd2rhyrl1 z ła~ki Jego CBE!=",rskiel ~1o­
ści został hrabia lub księciem. Iln wY7.el .. 
bym szed.ł. tern· ~vięcej miałbym niepI'zyja~ 
dół, choćbym nie wienl ;ak był usposobio-
ny . .iapnńskoa• ato (11a.teQ'O. że moje pO~. 
clJoił7enie enropejski.e m~t:n ,vypisane· na 
tv\'arzy. Znam zapatry\vanie .Taponji: jest -" 
ona nir·urzvchvlna ca.łej białej rasie. Jesteś, 
my biał~mi ś\viriiami... 

- Oho! - przerwał komendant 
f.oUSZę kategorycznie tenu1 zaprzeczyć. Gdy 
bykt0koł\vie1-cna n10j~n1 t?rytcrjnm,które~ 
go jesten1 paneu1,o§H1f·-·IVby się pana ohrl,l 
zić iponpn1 słO\Ven1: jednem spojrzeniem. to 
biada mu. 

-Nil\:t mnie dotychczas nic obrn1:.iłł 
bO pal1azało~alest :oajw.iecej dyscYj)Hno'1'~ 
na.. jaka kiedykolwiek w tyciu wld;,1alem. 
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I h r I 
ecepty s rlatana "przed warszavvskim sądem- kręgowym 

czenia" jako szkodliwe z punktu ~vidzenia 
naukov/ego sąd 'widział się zlnuszonym za~ 
aplikowac znachoro\vi receptę na gorzką 
pigułkę \y postaci '8 lniesięcy \vięzieuia. 

Naiwność ludzka jest. bezgl'anic, a 
liorzystają. z niej skwapliwie różni szarla­
tani, jak to wykazał proces wytoczony 
\/Iowczarzowi" z ŁomżYllskiego, 61-1etnie~ 
mu Henrykowi N:achtmanowi."Doktól"· 
1.en za.pomocą \vody i jakiejś herbaty ,;le­
gzył" wszelkie . dolegliwości,'na\vet głu­
chych i ślepych - i to na odległość, za eo 
pobierał od łatwowiernych wcale,· wysokie 
'opłaty, ,sięgające setele Złotych. Stary wy:-
ga, mówiący dziwną . gwarą. ......... . mieszani­
ną j.ęzyka. rosyjsldego i boleśnie przekręca 

nych wyrazówpolskieh, \ prowadził. formal . 
ne biuro, rozsyłał prospekty i wysyłał 'swa 
ich "asystentów" _ na prowincję dla lecze·· 
nia. chorych. 

Podczas' przewodu sądowego, przesu 
nął się przed trybunałem cały szereg osób 
.,leczonychH przez oskarżonego, którym 

.. :wcale nie było lepiej, skoro' ze swoimi dole 
. cliwośeiami przyszli na skargę do sę,du > W 
,9PQwiadaniach ich, praktyki' samo'zwańca 

','1ekarsklego zakrawlły poprostu na sztucz-
,ki ciemnego szarlatana. I tak pewnej "pa.­
. ejentceUmówił,że jest zaraz-ona kiłą od 72 

· pokoleń, a ona jest 73 pokolenie,innej że 
m~ 10 raków, innej znów, ze jest 30 tysię 

_"ey procent zarażona, że na ciele ma su­
(!hoty i dopóty nie będzie \vyl eczona, do­
póki nie oddali od siebie swego szwagra 

. szatana. Dodać, 'należy, że ów "szatan" był 
llajgorętszym przeciwnikiem znachora 

· Pewnej 'młodej dziewczynie, obiecał wypę­
Clzić złego ducha. Inny świadek Notkow­
ski. urzędnik kolejowy. opowiada o swojej 
matce stą.rusz·ce;;~·Ciel~piącej . na 'kamienie 

.. iółeiowe" któr~jpO- ,wypiciu ."herbaty". 0-

,.:f,rzymanej ·Qd."doktąra'" boleści ustawa­
~)Y. ale... matka w·, t~zy miesiące później 
zmarła. Szereg' świadków zeznał, że oskar­
żony podjął się wyleczyć'dziecko głuche i 

",_~lepe~ '. uruchomiG,z(frętwiałe członki,. le­
:.e~ył reumatyzm, a wszystko zapomocą wo 

lestto,· ogromne zadanie i ogromna sztuk~ 
trzymać załogę w tych trudnwch okolic'z' 

~ nościach, w takim rygorze i takim porząd· 
ku. To też niech pan pozwoli, panie pul ~ 

~ -kowniku~ że' chociaż, nie jestem do tego upo· 
:"w'ażniony; że panu \vypowiem moje cah-' 
:u7nanie co do, wysokich jego zalet żołnier-
"8kieh~ . 

Było to zupełnie w stylu japońskim. 
'cho-ć; Wypo\vj-:.dziane 'po niemiecku; to też 
pułkownik ukłonił się, pochlebiony w swej 

/"dumie oflrel"a.' 
.' - To nie' moja zasługa, panie dokto:: 

'," i'ze~ to- 2asługa naszego wzni.osłego monar 
eh y; ktńrf-1[l'O . je8fem tylko skromnym słu­

'@'Q.. DyscypUna' którą pan tak łaskawie po-

dy, kory dębo'wej i "berbaty" przez siebie 
preparowanej. . 
, Po wysłuchaniu opinji biegłego leka 

l'za dr. Krysińskiego. l{tól'y nazwał l~ach .. 
tma'nazwykłym oszustem żerującym na 
ciemnocie 'ludu i zaopinlował "metody le .. 

~~~~oOo~~~~ 

TJlko pad dozorem mle1scowe) 'is ładzy 

ChC~Sl uchronić ~sa nrled ś~ietUlna1 
KUP 'MU SPECJALNY ZNACZEK, Z pO DANIE~i RODQ\VODU PSl EGO I 

NALEżNOŚCI .. 

Agencja Press informuje: -:.. ze wzglę w~adzy, która wydanie znaczka i zlllia~~ 
du na szerzenie się wścieklizny na obsza- numeró\v uwidoczni \v rejestrze psów 'o 
rze WOJ- lubelskiego, zarzą.dził woje'woda IIOWV znaczek. Co miesiąc magistraty, 
lubelski, iż naieży trzymać na terenie wo- .' wzgiędnie zarządy gnlin, \vinny ,przęz' w~a 
.iewództwa wszystkie psy dniem i nocą. na śchve organy przeprowadza.ć re\vizję dla 
pewnej uwięzi~ t. j, na łańcuchu, złożo- st'vierdzenia C2y wszystki,-:l p5y \v danej 
nym z mocnych ogniw, a prżykutym do miejsco\vości są zarejestro\vane i' oznako ... 
obroży. wane. 

W myśl tego zarządzenia należy we paleJ rozporządzenie nakazuje pr~e" 
wszystkich miastach, osada.ch i gminach prowadzenie obław na psy, co dok:tórych 
województwa' zarejestrować i oznak9wać nie zachowano pO'wyzszy\!h przepisów. 'PsY; 
wszystkie psy. schwytane na obławach, gdy stwierdzono, 

Mgją one być zaopatrzone stale w ze niezastosowal~o względ~m nich przę­
znaczek rozpoznawczy na obrozy, lub SZOl'- pisów rozporządzenia, mają być zgładzQne 
kach z nazwą powiatu, miejsca pochQdze- pod dozorem miejscowej władzy wciągu 
nia i numerem rejestracyjnym psa. 48 godzin, jeżeli właściciel nie udowodni 

. Od dnia 1 lutego prowadzonabę- \" tym 'czasie, że wdrożył lirokL.cęlem. 'u- ~ 
dzie ścisła ewidencja psów~ zwyjątkiemżyskania z\volnienia psa od zgładzenia. 
będących "'-łasńością policji państwowej Do ud~ielenia ,takiego zezwolenia \1-

dla celów służbowych. Właściciele PFjÓW prawniona jest władza. administracyjna 
.-.obowiązani są w magistracie lub w urzę I·ejinstancji, za każdorazo\vą zgodą ·l~rzę .. 
dach gminnych w ciągu 8 dni zgłaszać o duvyojewódżkiego, że psy takie przez trzy; 
każdym przybytku, ubytku" lub zmianie Luiesjące będą poddane obserwacji Jekar­
,zaszłej wstanie psów ponad trzy miesiące sko-weterynaryjnej na koszt właściciela~. ' 

wieku~znafdujących się w ich posiadaniu Tyle okólnik p. woje\vody lubelskie-
j podać rodzaj"maść, rasę i wiek psów. go. Będżie on ozd.obą złotęj l~slęiipolsklej 

W razie zagl,lbienia znaczka winien biurokracji. 
1:-:: 

posiadacz psa postara~ się u miejscowej 

i!iiiX 3 JJJ] -"Vieser podziękował w grzecznych, '. 
serdecznych słoWach. Tymczas.em komeh­
(lant narazie przerwał rozmowę i za.iąl się 
manipulo\vaniem koło motoru. Wiesł'r 
filiał zno\vu sposobność podziWiać \vszecn .. 
stronne "\vykR'7tal-cenie iapoń~kich oficerów. ,-i. 

P!ll-kow1:1-ik obiaQniał mu spo'Sobyzestawie~ 
nlamotoru, olejenia, ogrzewania oraz ste .. 
rowania. 

Po przyjeździe do głównej kwatery 
zajęto się najpierw psem kt6re~o za.mknię 
to natychmiast, jeszcze zanim wvsiedli' na 
lę.d. no rlu~ej szc.,p.lll"~ezamknięt~j skrzyni, . 
w której się o mało nie udusił,poczem gQ 

· chwała w moim bataljonie, charakteryzuje 
cały ,mój naród. Jeżeli cesarz rozkaże uz-· 
nae :pana zasługi, nie znajdzie się ani je­

-den 'głos, któryby temu się sprzeciwił. 

im ~ri(l(,pi hv}~hv n-rowaiir.;'ona ... ; ... h.O' i nota 
jem~ie. Uezenj przytem nie są dys("yp1ino~ 
wanymi żołnierzami. To też proszę pana, 
panie pułkowniku, by pan zechciał zameldo 
wać rządowi, i~ umiem ocąnić zaszczyt i 
wyszczególnienie mojej osoby, ale że już 
tęsknię za moim krajem i niczego sobie go­
ł'ęeej nie życzę, jak okrętu, któryby mnie 
za\viózł do AmerYk:i, oraz paszportu z japoń 
ską amervkań~ka i niemierka wiza. ~łij';li­
sce, kt.óre mnie ~ofiaruj~. życ'zę serdecznie 
Drowi Yog'hnc:hiwa. bo sobie na . nie w zu­
pełności zasłużył swoją praCf;t i zaparciem 
~ię' siebie. Dla takiego pełne~otemperamen 
tu ży~rego człowieka,' jakim jest mój kolega, 
liie jest to drohnO'Btkaina.n-afela ttvć zam­
kniętym przez ~ze~ć miesięcv z cudzozieffi:: 
cem i nie \vidzieć innej' twa-rzv.prócz m0~ 
iej. Nierh mi nfln "ri~,...'7V:. "'PAnip. Ul11koV\rni-
~u. że nikt 'tego tak nie potrafi ocenić. jak 

1):r7~ni:~lono :10 laboratorium. Panowie SPQt . 
~ah SIę dopIero przy kolacji. Z pocz~tkuJ 
lak zwykle. rozma,V'iano po niemiecku. ObY 
dwom leks1'7om ~kładano powinszowania z 
po,,:odu u~ałej. wycieczki, pOC7em omawiali' 

. no zY;vo hlstorlę świę.tvni i iej bó~twa. Na ... 
stęnn'le komenrlant z,vr6cił się do Wiesera 
mówiac. 7.e t~ l<. ifł k mll hvł nr7,'\Trzekł te: 
~e~onował do Tokio w sprawie jego wvj~~du 
l 7fl ~u obiecano możliwie iaknah~ieksze 
przyśpIeszenie w załatwieniu wszelkich for .. 

, - \V to nie wątpię zupełnie, 'Qanie 
pułkowniku. Ale zarówno pan, jak i" jazna~ 
my spoRóh ł11yślenia w . Nippon. Przeciw 
ws!ystkiemu, eo jest białe,wieje w Japo-

· ·.nH o~trp. pn,,,j(>h>zC', ',dpI"' mń\vi~(' ntwarf'ie 
· Miałbym w kolegach samych tylko wrogów, 
· C~y pan my~H. że t~gosię nie'ldczUW8, 
clln~tn7 nil' pRłlnłe żadne słowo? Bvla.hy 

, ."_b\Wi~ wa1k8ą tem Wiłt$j dd~t~~ 

JL .' 
- Dohrze. panie doktorze! Szanuję 

pana powody. któryrh g.łng'lno~r w 71lnpl~ 

no~d :uznaję. Je~7.e7e. dzi~i3.1 nr7enlf)że tele 
grafiCfnle pana prośbę do Tokio l\1:am na­
dziel P: 7P na fWv7ei no llpivwie tVP'onnia 
pf'(vieclzie do nas okręt Z 'Pana paniel'ami 
i zabie-rze pana do SllwFrancisco, stamtąd 
z" bed&i. pali mÓłflwałtltS, \\1;) DOc1uu~ 

rnalności. _...;., 

(d. c. n.) 



spółprac niczkl 
" NIEUST:ęPLIWY MARSZALEK. DWORU. 

' . Panna Marise Querlin, \vspołpraco\lv­
nlczka paryskiego "Le J ournal'\ zdołała, po 
,przezwyciężeniu bardzo wielu trudności, do 
,trzeć przed oblicze ex-kajzera \Vilhelma II 
W Dooru, zajętego Wówczas przygotowania .. 
mi do znanej uro'czystości z powodu 10-1e;: 
cia swych urodzin. ' 

Marszałek, dworu, baron Grancy 
rzekł je,j nR, 'w~tpp'ie: I 

~. ..:..- Pani wie przecie, że N. Pan nie u:: 
dziela posłuchań? 

-- \Vierll, mh'zekła -panna Querlin, -ale 
może zrobi wyjątek, z powodu 70-lecia.n 

- Bardzo 'wątpię. Teraz N. Pan bar­
d~ zajęty przyszłą UI'oczY:;:1tościę. ... Nie przyj 
muje na\vet niemieckich wy'wiadowców. 
CÓż dopiero... Po ohipdzip \v~Tchofłzi ce-
sarz na Pl'7pcha(lzkę z N. Panii;l~ albo skwa 
plhvie czyta i pisze. Zajmuje się tera.z naj 
bardziej bistorją i sztuką starożytną. Także 
V\:'yk.opaliska w Glosel mocn.o go zajęły, bo 
N .. Pan studjuje też pilnie etnografję i ar'­
cheohu!ip .... \VieC'lOł'Hrn czyta N. Pan, w .oto 
cżeniu najbliższej rodziny) s\ve uwagi nad, 
r:zeczan1i, które sludiuie. Umysł to hard'7n 
bogaty i wszechstronny ... 

SYMULOWANY ODWRÓT. 
'Vobec tych gadan, zresztą już ZlH~, 

nych, pani Querlin 'wyprowadziła się ze swe 
go hotelu,aby się 'wyda,vało, ż'e wyjechała. 
ObRer,,,owała pałac zdaleka. Następneg~ 
'dnia sch.owała się '" zaroślach, rosnących 
przy drodze, 'wiodącej do Rosarium. Nie: 
baV\'ern, była może 10 rano, ujrzała dwfJcli 
panów. 

I tak .opowiada dalej: 

A JED"N'AK - UDALO SIJ.' ,"" 
Jeden~ to baron Grancy. Ale drugi? 

MÓwi żywo, kiedy POdA~Z1i bliżej,. p~zn~ 
}am zwłaszcza po bez\vładnem ramIenIU ·le 
we~ że t.o 'Vilheln1. Prawa ręka, bez rę~ 

? • ,,,'1 kawiczki. \Vyszłam na środek dro~I. . l ~ 
he:lm widocznie zdzhviony, przystanęł.;.Ge: 
stvkula.cia ner\VO,,7a, oko przygasłe,zIelon­
kawe' co daje spojrzeniu wyraz ,zamglony. 
niep~"wny. O~n1-ieliłam się powied,;de~~. 

Dzieil dobry nauu łnarszalko;vl: 
Grancy odpowiedział półgłosem: ,~Dzleń do 
bry paniH

• • 

' Po chwili. kiedy ci dwaJ p~nowie 
cnej,eli .odejść, zdobyłam. się na odwagę j 

rzekłam: . .:J • , b 
_ N. Panie, aby G.o M!1.Z1eC, przy y'1-

łam aż z Paryża. .". _' 
Od,vrócił się i spoirznJ my badawczo 

w oczy. Potem, swym niskim. ~ar~Hanym 
głosem. zwykłym u Nie~c~w z 1;)ołnocy, po­
\viedzia,ł: 

,TESTEM TY'~KO STARZEC,." 

szczo jedl!ej wojn'y? 

A NIE OD WOLI 
Narazie nic ;nie rzekł. Zaczął drept~.e 

po śniegu. Marszałek Grancy dawał mi \vi­
docznie znaki zniecierpliwienia. \Vilhelm 
mrużył oczy, ściskał gałkę swej laski. \Vi$ 
docznie bylzdenerwowany. Po chwili rzekł: 

- \Vojna. proszę pani... 'Yoina 7ale­
ży, nie od etn.ografji, .ale od woli Bożej L. 

Potem, z gestem jeszcze bardziej ner 
WOWYID, wyrzekszy:,~Bon jour mademoisel­
le ... bohne chance'" oddalił się szybko i znikł 
mi z oczu. 

JAK ONGIŚ, NA TRONIB. 
Obchód 70~tej rocznicy urodzin b. ce­

sarza 'Vilhelma II odbył się według da wne-
go ceremonjału. . ... 

Ran.o WiIhelroprzyjmoYvał zyczenlR 
"' 04 przybyłej w komPlecie . rodziny,,,. "\I\TŚt'~? 
któreihl'fł "kIo tylkO sio,stry Jego, W lktor]l, 
żony Zubkowa. 

Po nabożeństwie, odprawionem przez 
past.ora Vogla, dawnego l\:aznodzieję d-:vor­
skiego, odbył się obiad. T.oast wygłosIł.b. 
król saski; wi~czorem zebrano się ponow­
nie przy' stole biesiadnym. 

,MUCHY w NOSIE" 
We ~szystkich tych uroczvstoseiach 

.nie brał~ udziału druga zona Wilhelma, 

księżniczka Herrnina, która w przeddzieu 
wielkiego ~jazdu w Doorn 
urządziła UlU scen~.' i po!olyłasię do łóżka.. 
by w ten Zfit: "HiOHstl'On'ać swoj, 
niechęć do nieldóryrh HcheIlzoHernÓ'w. 

l\Heszkailcy Doorn złożyli \Vilhelmo .. 
wi d,vic ławy, rzeirrione kunsztownie. 

Konsystorz kt61'ego gł.of> 
wą był '''';;;:łal \:0 Dom~n hołdovvnł 
czę. depeszę z hlogo~lawienshva 
Bożego. 

\V arfvkulp. lHnie:~7.('?'onvn1 w .,Sun, 
day Cłn·ollicI~t. \Vi'iJicln.1 u~IHu'~a się, że poc1 
czas ,vojny UB Ho".. przedstawić go ja, 
ko Atyl1ę ·w ~nV1aJa. 

Byłem 

pisze - i asefil w 
klej. Sprzymierzt'ni 
c!?,\TniH '\v~zv~tkn. 

kiemu \yyr\vać z 

wiek(}v~'ej tradycji­
dvplomacji niemiee 

y, \ Y iIsonenl na ., czaili 
!lflYodo'~ti niemiec~ 

asa. \Vilhelm 
ncic"l.;ł do Holandji, wca 

le nie ogarni~ty pan ani zdenerwo"'\va ... 
niem, lecz spokojnie i ze świadomością, łJ 
spełnia obowią.zek \vobec oj czyzny i arm~ 

ZDECYDOWANIE JEDNEGO PUŁKU AR fiLEBJI NIE MOGŁO OBALIĆ DYKT4-
TURY. 

Planowany w eallej Hiszpanji wy~ 
buch rewolucji.. nie udał się;j jedynie W 

miejscowości Ciut ad Real zbuntował sIę 

pułk artylerji, który ~ajął kószary żandar 
merji, uetawił armaty na ulicach i 'dro­
gach i zatrzymał szereg pociągów .. 

Natychmiast po \vykryCiu gp'rzysię­
żenia generał Primo de Rivera zwołał Ra .. 
dę Ministrów, celem przedRi<:\vzięcla konie 
eznych zarzą.dzeń dla stłw:nlenia.,.·, ruchu 
powstańczego .. 

W chwili obecnej o(f guberna"iorow 
poszczególnych pr.owincyj napływają do­
niesienia stwierdzające, że spokój nigdzie 
nie został zakłócony. Samoloty, które;krą­
tę. nad Ciudat Real rzuc,ajQ. proklamacje, 

w którycli powstańcy są, naw.oływani lit 
natychmiast.owego złożenia br'oni. 

. Jednocześnie wysłano do Chida.ł 
Real trzy bataljony picchoty~ Gen. Orga~ 

który kieruje aI\:cj:}. wyraża p-rześ"wiadez0\ 

nie, że bunt w pulku artylerji w Ciuda\ 
Real zostanie w najbliższym czasie zlikWl 
dowany. 

Próby powstania w ~1adrycie, :Nł 

Sewilli, ValencjL Barcelonie i Saraoossiil 
zostały udaremnione. 

W Bilbao pułk piechoty opuścił KOS 
szary,' celem przyłączeni~ si~ do buntu! 
jednal{że wkrótce potem powroci~ i zło­
żył oświadczenie :wierności rzadowl. 

'- 'iVipc !=!f~ nani rZP'czv,vj~{'i,' Z PUNKTU WIDZENIA RELIGJI~ 
-N. Panie t odpąrłfłm. leł.v t.o ~w mVJIl i • .. '. . L. l 

, l' he usiłuJ-ę zobaczyć ]udz) sław~ I AgenCja prasowa "Corrlspondenzą " wietrze, to Stolica Apostolska uważa ~Lj 
za\\fH Zle, h lk t h dz ~ . ," d W t k . t. I' • . 

l >- Oh!' ~'ht,\mv("h. Jestem tv o s a-. ue o ąca z,a Z;JHZoną o a y ranu, oma za obo"\viązek stanowczo Ją. po ę.plRC l Z\\'ii 

n~~ ,. który cpre w """koll1 r:"ZP7V? re!<zte' wiając stosunek Stolicy Apostolskiej do czać i to nietylko wskulek jej podstaw, 
!wv~h 1Ini... Nie zajmuje mme pohtvk~,.z Rosji SOWieckiej, zaznacza, że Stolica św. "ólityeznej, lecz także tllatego, że ta . nau­
wi.l~tkjem tylko Nien:iee .. Mam nadZIeję rozróżnia ściśle między rzą.dem sowieckico ka stoi wabsolu lnej sprzeczności do nau;;: 
f10czekać sjp ~tanowczeJ Zffilanv.... a propagandę, bolszewicką.. ki kościoła katolickiego i że, według wy .... 

Wtrąciłam. . Zgodnie z zasadą niemieszania się rażenia Pa.pi('~~' jest ona spotęgowaniem 
- A Francla? '. .. harbarzY(lshva i prześladowaniem kościo-D ł" potem powIedzi~1. > .. FranCJa. do wewnętrznych spraw Innych kraJó\\' 

tQ bvł :~~!i.łT\r naród" ... Znfi'"'''' ... ~~." Watykan nie wypowiada się ani za ałi; la. 
' .. ~ A teraz?.. przeciw rządowi sowieckiemu. Potępiając doktrynę bolszewitJjQ;p' 

- Tpraz ... nie wiem. Co się jednak tyczy .ffi-oralnej, religij Watykan lderuie siQ wył~~z~ :wzgl~~ 
Chciałam jeszcze coś powiedz' '. wy- nej i społecznej doktryny- bolszewizmu. natury religijnej. ;-----'rA-,"~, 

JDÓwiłam tvlko! . o;a.1Jłwo.t.4 "e,,- któr4 Papieź' okr~!ŚUł Jako metrowe powie.. ..\ : ~ l,..» .... ;.- .... cą N~ PaD .wIłftl '!II. m ~.' ~\i d, • ... 



KAL E ND ARZ y K 
Pi~tek, 1 lutego: -Ignaeego; 

prz 
POROZSADZANA . ZOSTAŁA PO RóżNYCH CELAC&:! 

nł. p 
TEATRY 

~Teatr' Miejski: .- "Pygmalion~'. 
jreatrKameralny: "lVlurzyn Warsza\vslu" 
T~atr Popularny:- ,,12 żon Jafeta". 

W l' D O \V I S K. A 
Casino: - "Powrót' z niev"oIr' 
iSplendid: - "W lasaeh polskich". 
Luna: - "Kochanko\viE'''. 
Grand Kino: - "ZakaZt.ll1lł l{obie··;a". 
Pałace: - "W wirze Paryża~'. 
Odeon: "Amor na nartach" 
Don1 LucI.: "Mogiła nieznaneg-o'żołnierza". 

M. Kin. O.: - "CyrkH
• 

NOWE. ROZPORZ4DZENIE 
P. WOJEWODY JASZCZO,ŁTA. 
Z dniem dzisiejszym wchodzi. w ży­

cie nowe rozporządzenie .p. ,vojewody Jasz­
czołta dotyczące mycia okien zaró",yno w 
Gomach pry'watnych jak w domach publi­
cznych. Weuług no\vego rozporządzenia za 
brania się mycia okien na \vszelkich po-
i mieszczeniach znaj duj ą c.y ch si.ę powyżej 
: parteru bez dostatecznego za:pezpieczenia 
przed upadkiem osób . spelniają.cych ,t.p 

i cZYBIlości. 
Obowiązek przeslrzegania s'tasowa­

nia środków zabezpieczających przed u­
padkiem ciąży tak na. osobach wydają­

'c.ych . zlecenia mycia okien, jak i na oso­
bach myjących okna. Wid.) 

INICJATYwA 
MIASTA.. 

P.T. OJCóW 

W dniu 8 lutego r.b. odbędzie się po­
siedzenie Komitetu budo'wy szpitala pow'· 
szechnego w Łodzi. 

. Na posiedzeniu teIn dokonany zosta­
niewybór komisji fachowo:::technicznej, fi­
nansowej i gospodarczej, której po-wlerzone 
zostanie zadanie wybrania w porozumieniu 
·z komisją zakupu' gruntów odpowiednich 
terenów pod budow'ę szpitala.' 

:'Ie prac przez Komitet Budowy 
Szpitala pozostaje \v zwit}zku zuch'wałą 
\fatristratu,na mocy której do· budżetuin;<, 
westycyjnego wsta.\viona została pozyc;a 
~ miljon . złotych na, zapoczętkowanie budo-
wy tego szpitala. (Wid.) . 

'OBYWATELE, K~PCIE SIt: GBOMADNIE. 

BANDA·KACZMARKA 
Od tyg-odnia przesiadujący \;v areszci,. 

przy urzędzie śledczym nl0rder.cab.p. l\H­
chała Króla Roman Szczeciński,oraz herszt 
bandy grasującej \v okolicznych povviatacJl 
Adan1 Kaczmarek jak również pomocnik 
jego Kukuła, \v dniu\vczorajszynlo gDdzi­
nie 2po południu po\viadomieni zostali o 
tern, że· przetranzloko\vani zostaną do \llię­
zienia 'Przy uL Kopernika. 

Roman Szczeciński, przeby\vając~Tdo 
tąd w oddzielnej celi. wiadomość tę prżyjął 
z. widocznem ,zadowoleniem i niecierplhv;3 
zapyta-łcz,y dziś czy też jutro nastąpi prze~ 
tranzloko\vanie. 

Gdy UlU odpo\vi~(l.:dano aby się natych 
rniastzbierał, ściągnął pas posta\\rił kołnierz 
u tak zwanej burki i rzekł': ju.ż jestem go::: 
tów. ' 

Drugi bandyta Adam Kaczmarek ró\v­
niei wykazał zado,volenie. Zapytał natych­
młast,- czy w \vięzieniu przy ul. Kopernika 
będzie siedział \v oddzielnej celi, czy też 
razem z' innymi więźniami. N a to, jednak 
ni~ otrzymał odpo·wiedzi. 

Wiadomość. o przetranzlokowaniu. do 
więzieniaz niezado\voleniem przyjął jedynie 
KUkuła, który twierdzi,że nie· lubi się prze-
nosić z miejsca na miejsce. . 

o godzinie 2.15 wS7ystkich trze.ch groź 
nyc~ bandytóvv' wyprowadzono. na korytarz, 
b~~41~ skJlto ich ~ ~aj.dallYł ~ następnie oto 

W zwię,zku z wiadomo§ciami kolpor . 
towanymi w prasie rozmaitych odcieni W. 
sprawie opieczętowania kopyt na obuwie 
ludowe \v j,ednym z oddziałów fabrycz­
nych Angielsko -' Sz\vedzl{o ~ Polskiego 
Przemysłu Gumowego "Gentleman~' w 
Łodzi, należy podać do wiadoinośc.i, co na .. 
stępuje :Opieezętow.. tych kopyt nastąpi­
ło na zasadzie d0niesienia, że kopyta uży­
wane do ,'wyrobu, fabrycznego, są. paten­
tem );Pe-:Pe-Ge" w Grudziądzu. Stwier­
dzić należy, że . kopyta używane w roku 
ubiegłym przez Sp~Akc. "GentlemaIlH bar­
dzo . powaznie różnią się od zatwierdz·o­
nych w Urzędzie Patento\vym. A więc te 
osoby, które oświetlają tę rzecz tendencyj­
ni~, cZlCni~ to I!.l'awd0I:0dobnie W przewi-' 

~ .. __ ..... -

lZ8111 z.ostali silnynl kOl1\vojem POliCyjnYIn\j 
uzbrojonynlw karabiny, na których bły:SZ$~1 
czałv bagnety. 'jj 

~ SzczecHl~ldN!"O Kaczmarka i Kukuł*,' 
sprowadzono na dół, gdzie u wejś:ia. dO?I 
urzędu ~ledczego stała karetka wlęzIenna.,ł 

vV szystkich trz8ch handytó\v kolejn_ 
\vpro\vadzono do \vnętrza karetki dokq;,~ 
ró\vnież \vsiadło kilku posterunkowych.·:ił 

Karetka otoczona została policją. ką.nYl 
ną i ruszyła w kierunku \vięzienia. na Ul~1 
Kopernika. ·:?I 

. Tuż przed więzieniem karetkę otwQrzo'~1 
no i trzech band\-tó\'v wpl'o\vadzono dokan,~J~ 
celarji więzien. gdzie podani zostali ścisłej 1 
rewizji, a następnie zostali vvykąpani i prze ~ 
brani \v ubrania al~esztanckie. . .... ~ 

Każdy' z batl.dytt'rw osadzony zostanie'~~ 
w oddzielnej ee-li \v ten spos6b nie będą mie 
li lllożności porozumiewania się z sobą. 

Około godziny 3.30 po południu z \4. 

rzędu śledczego poczęto \yy\vozić grupa" 
pozostałych bandytÓ'w. paseró\v itp. czło· 
kó\v bandy Kaczrnarka i Szc~cińskieg 
których ró,vnież osadzono \V oddzieln,YCh' 
celach \v \vięzieniu przy uL Kopernika. ~ 

\V związku z osadzeniem członków. 
hanrlv w \vfezieniu, od tej ch\vili wszyscy;;~~ 
pozostają pod ,,:yłąc~n~ opi~~luł- urzędu 'PfOku:~ 
l"al?~:~~_~~go \V ;' .~rl~L 1\1,' 1d ,1 

i 
dyvv-aniu pociągnięcia dla siebie osobiście 

doraźnych korzyści, nie licujących z godno 
ścią. Rzecz ta zostanie przez odpo\-viednie.i.~ 
władze i urzędy całkowicie ustalona, ~fi .. :~~l 
.cjalnie i z tego' też po\yodu wysuw~e;,~~~ 
przed\vczesnych, przesądzających "z ·g.o~łJ:; 
istotę sprawy \vnioskó\v. należy u)\<aiać,l 

za niewłaśchve. 
FirnlU Angielsko - Szwedzko -.<pol .~ 

ski Przemysł Gumo\vy,,{}clltleman\~ ·jest~;$ 
jedną z najpo\vażniejszych firm ,v tej ga·~'i 
łęzi przemysłu 'v Rzeczypospolitej, ma.~: 
pierwszorzędne urządzenia techniczne iząst;~1 
trudnia zgórą 2,800 robotników. Produk:"'~'~ 
cjaobu,via ludo\vego będzie w pier.wszych~~ 

dniach przyszłego tygodnia' całkowicie~{ 
,wzno\viona w dotychczaso\vE!j skali."; 

li! 

)De zi Na mocy uchwały Rady lVliejskiej z 
:dnia. 17 stycznia r.b., Wydział Zdro\votności 
; Pnb li cznej udziela stowarzyszeniom i z\viąz 
kom urzędniczym, związkom za\vodoV\ryrn MEMOBJAL MA.GISTRATUM. ŁODZI !DO MINISTERSTWA 
itd., ulg przy· nabywaniu \viększej iloś.ci bi~ Jak. donosiliśmy w dniu 16 bm. odby .. 
letów kąpielowych do zakładów miejskich . ła się w Łodzi konferencja Magistratu z 
'dlaswych członków. 'pl'zedsta-wicielem Ministerstwa Komun:it 

Ulgi te udzielane będą na zasadzie kacji, na której prezes Rady iVIiejskiej in~ . 
umów, zawartych przez poszczególne orga- .Holcgreberprzedstawil postulaty m. Łodzi 
nizacje z Wydziałem Zdro"rotności n.···. - W dzie.dziniekomunikacji kolejowej. Część 
Bej. (Wid.) __ .... _. -'_.__ tych postulatóvv prze(ista)viciel Minister~ 

st\va Komunjkacji inż. J\.likołaje\v. obiecał 
załahvić pozyty\vnie. W.związku ztem Ma..; 
gistrat przesłał Ministerstwu KomUnikacji 

DYŹURY APTEK. 
S-rowie- Wójcickiego (Napiórkow­

skiego 27), W. ·Danielewskiego·~(piotrkow­
ska 127), P. Ilnickiego i J. Cymera (WóI­
~załlska 37), S-ro\vie;" Leinvveber (Pl. Wol 
ności 2), S-rowie Hartmana (Młynarska 
11), J. Kahane (Aleksandrowska 81). 

A. Sadowskiej (Zgierska 57)" H. Dut .. 
klewiem (Zgie1?ska.. 97), Z. Gol'wJ1:clUego 

Uli 

(Przejazd 59), A. Szym~ńskiego (przędz?-l­
ni~na 75), A. Bussego(R,igowska 59). (Wid. 

ZJAZD MŁODTCUO. W:P. 
W sobotę, 2 hm.· rozp.pczn.ie się uro­

ezyst.em na.bożeństwamw koociele ·N.M.p. 
• . .' '.... ". .' I" .-

memorjał, 'v którynl prosi, ażeby Minister .. :)~: 
stwo z.a}}ro\vadziło heznośredni wafYon Ł6dt~i'ij 

- 0.-

Koluszki-\Vieden oraz by do pociągu między:;,1 
. narodowym \Varszav,.;-a-BerHh-Paryż weho· t,,! 

~ził l\vagon. z Łodzi, oraz by zaprowadził, 
]esz<;ze jeden \vagon z miejscami II i . 
klasy. Gdyby to nie bvło możliwe to Ł 
żąda,. ażeby zamiast dotychczasowego wa",;'/~ 
gonu zapro\vadzono' \vaO'on I II i III kl. (p),,;;* o, . .' ';.·s 

o godz., lO-ej rano zjazd . młodych O~ WI,:: 
P., koło powiato\ve. 

\V programie zjazdu m. in. prze:wl..; 
dzia~ są konkursy strzeleckie. . 

--............. nOn _.. _l 



ILE POWSTAŁO SPóŁDZIELNI W 1928 r .. 
W l-ej polo\vie. 1928 roku założono 

1277 spółdzielni wobee 799 w l-ej połowie 
1927 roku. Naj\vięcej powstało spółdzielu:r. 

. kredytowych (483)'-1 spożywczych (3331),: 
jajczarskich, lnleczarskich i hodowlanych 
,(254), budowlano - lnieszl,aniowych (107) .. 

Z poszczególnych województw naj .. 
,\vjęcej założonQ spółdzielni na Vi ołyniu w 
~oj. hvowskiem, tarnopolskiem ilubel .. 
SkiP-Lem. 

Kroniki poUcyjna 
1lI$LZIi&i:~,.~ 

MASZYNA OBERWAŁ4 ROBOTNIKOWI 
3 PALCE U BtaK! .. 

\\1 dniu wczorajszYUi \\ iUbryce szPtl 
lek i wyrobó\v drzewnych H. Wissa i S-ki 
miał miejsce Ilieszezęś1iw~\vypadek 1i.l'zy 
~racy. 

Zatrudniony tam robotnik Wacław, 
i\Va.SZCZyilSld, zanl. przy ul. Kruczej ~,U 
przez nieostrożność zbUży\vszy się \ zbytnio 
do m'aszyny uległ wypadko\vi urwania 
przez t.ryby n1aszyHy ~3 pa.1có)\'u prawej rę 
ki. Do Poszkodo\\'anogo .zawez·wano leka­
rza Pogotowia Ratunkowego, który Qd~ 
:wiózł go do l-szej lecznicy. (P) 

POPARZENIE. 
W dniu wczorajszym w dOI9U przy, 

ul. G-go 'Sierpnia 39 służ~!ca l8-letnia 
Genowefa I~iedziwoda l'ozpalaj fjCw piecu 
posług'hvała się benzyną. Po zbytniem zbli 
żeniu butelki z zawartością .do ognia, ben 
.zyna zapaliła się. Powstał ogień, którego 
płomienie przeniosły się na odzież słuią.­

cej. Geno'wefa Niedziwodauległa silnym 
'poparzeniom. Wez\vany lekarz Pogotowia 
Ratunkowego udzieliwszy jej p,Qmocy po­
zostawił ją. na miejscu. (p) 

l'~ 7W'a2~~W j Jtcw~rzYS%eti." 
s .('.'fI'" ,J~ ki!':h!kUt 

'ODCZYT CZERWONEGO KRZYżA.. 
Stal'ullieni Czerwonego Krzyża, w 

niedzic:i(',~ dnia 3 lutego r. b. o gQdz.,12 
roin. 30 '~v poło \v sali Polsldej Y~M.C.A.) 
Piotrkowsl\.a 89 pan dr. Br. Handelsman 
wygłosi odczyt n. t. ,,0 gruźlicy4';, 

Wejście bezpłatne. 

Z TOW" SPORTOWEGO "BIEG"", 
Dnia 1 lutego 1'.0. O godz. 9-ej wlecz. 

~ol~k ~p Tov\l. SpOI'. Bieg urządza wewłas .. 
nym lokalu przy ulicy Karolewski2i. 9 zaba. 
\\~ę taneczną połączo.n? z rozdawanlenl 'Yt .. 

pTód sekcji ,piłlcarskleJ. 

JUTRZEJSZY l\lECZ BOKSEBSlO: 
W SOKOLE. 

\V dniu jutrzejszym t. j. 2~go lute-
0'0 19'1,9 1'. To,varzystwo Ginlnastyczne ,,sQ~ 
l:l to '" _ • " 

kół" organizuje "Za\vody BokserskIe q 

mistrzos:t\vo Okręgu Sokolego. 
Zawody te odbędą. się o godz. 10 ra-

no \v Sali przy ul. św. Emi1ji Nr. 1. 
Ze ,vzględu na pokaźną liczbę "Z8.­

,vodników przepro'wadzone będę. przedbo­
je o godz. lO-ej rano zaś międzyboje o 

godz. 16-ej. . .. 
'" zav;'odach 'wezmą" udZIał na]lep-

s· zawodnicy Sokoła Okr.Łódzkiego. 
1 Kierownictwo zawodów zostaj~ w do 

dczonvch rękach Oł{ręgoweg-o lnstru. sma . i 
ktora p. Tadeusza I{wiatkoWlk ego. 

POJMANIE ~ÓTORYCZNEGO ZLO DZIEJA . 

Ulica L utomierska jest miejscem 
c.z.ęstego ~k~t:J.'ania się policji z 'wszelakiego 
rodzaju przestępcaIrii. W dniu wczoraj­
szym o godz. 5 nadrąnem posterunkowy 
III komisarjatu Tomasz Kaczanowski. bę ... 
dą.c w obchodzie ul. 'Lutomierskiej spo­
strzegł trzech osobtti'k,(sw, niosących z so­
bą worki naładowane~ Osobnicy ci, ujrza:w 
s~y pOlicjanta rzucili się do ucieczki. 01"­
jentując się w sytuacji policjant w prze­
konaniu że ma do czynienia ze złoczyńca 
mi pobiegł za ueiekajęcemi, grożąc uży­

ciem broni. Obawiając się pościgu osobni­
cyci, porzucili worki i nadal biegli. J ed­
llago z uciekających udało się policjanto­
wi schwytać. Pozostawione worki odesłano 
do komisarjatu, wraz z pojn1.anym złoczyń 

Sensacją zawodów będzie spotl{anie 
2 najlepszych zawi)dufków Okręgu Łódz­

kiego Se)\:er~niaka' z Trzonki~m. 

:.-.--- . 

TEATR MIEJ'SKL 
"PygmalionU Shaw"a z AL VV ęghirKo 

i SŁ J arkowskę. zdobYl dzięki znakomitej 
_grze oraz imponującej oprawie . dekor.acyj­
n~j pełne powodzenie u 'publiczności i en­
t1iZjastycz.ną wręcz ocenę u całej bez Y'lY-
ji!tku prą,sy łódzkiej. , . 

Świetna ta sZi.uka genjalnego p!sa­
rza. angielskiego wobec kOllczę,cej się go­
ściny Al. W'ęgierki będzie mogła być gra­
na jeszcźe tylko pięć ra~y, mIanowicie: 
dziś, piątek, jutro t. j. sobota wieczór, w 
niedzielę, we wtorek i czwartek przyszłe-

go tygodnia.. ,." 
Dziś i jutro wieczorem ceny popular 

ne, w niedzielę - normalne zniżone. 
"Carewicz" Za~"",Qlski'8j z Al. W ęgier~ 

ko i K. Lubieńską dany będzie jutro o 
godz. 4 popołudniu po rąz °bez\vzględnie 

. ostatni (poniedziałl<owe przedstawienie 
"Carewicza" zostało zakupione pr.zezZwią 
zki). Ceny popularne. 

Ostatnie powtórzenia ,,sekretarki Pa­
na Prezesa"~ dane będą: pojutrze, t. j. w 
niedzielę o godz. 4 popołudniu (ceny po­
pularne) oraz w środę przyszłego tygod­
nia po cenach najniższych. 

Rozgłośny "HinkemanCł ToIlera J:ję ... 
dzie najbliższą premjerą Te'atru ~Iiejskię­
go. Rę,9;yseruje Edm. Wierciński, ,., rolę tytu­
łową,l':odtworzy Artur Socha, ~nn~ ważniej­
sze: Michał Znicz i Francisz~k' Brodnie-

,'wiez, główne role kobiece - Hilda Skrzy­
dłowska \ i Antonina Dunajewska. 

Oprawę dekoracyjną. projektUje Kon­
~nty Mackiewicz. 

'TEATR KAMERALNY .. 
Jn.\ra. tanie przedstawienia popołud-

nIowe "Murzyna \Varszawskiego" dane bę 
. dą:jutro t. j. sobota o godz. 5 popołudniu 

i pojutrze, t. j. \v D,iedziel1 o godz. 5-:-ej. 
Ceny od 1 zł. 

ARTYSTYCZNY ·WIECZÓB 
TOW ABZYSKI pt~ "BAL GAŁGANIARZY" 

urlłd-la zespół artlstów t.eatrów ,. 

cą. Po stwierdzeniu to:i.sanl0~ei, okazałG. 

się, że pojmanym niejaki Ten 
nenbauln, przy h1. Dl'cwnow 
8Idej 101 znany policji notoryczny prze­
stępca, który odsiadJ'\vał JU~ G-letnie 
więzienie za zabójshvo. Po rozpieczętowa,., 

uiu \yorli.ów w nich ~LlU 

par cholewek j 93 slHJl'y na kanlasze~ war­

dzono pod h,luezPllL Dalsze 
, prowadzi p I} 

, ,;0,,' 1, 

!vliejsldch w sa!; 

Jałt 

osa~ 

dochodzpnie 

tiranu Hote-
lu \V czwal'tek dn.~·,H. n'.2' " Oryginal .. 
ność tego w ieczunl PO] egat. poza 
całym szeregiem niespodzianel\.. ,talt,że i 
na. tem, że zaró\vno dla jal~ i dla Pa­
nów, obok strojó\-v wletzoro\\'ych obowią­

zywać będą ubiory rodzajo\~e z przed .. ' 
mieść wielkomiejsldch, apaszowskie i t. p.~ 

Dziś i codziennie o godz. 8,20 wiecz. 
rozbrzmiewać będzie \V dtlJgzym ciągu bel 
troskim śluiechem \v takt lekkiej muzyki 
i piosenki. karnawałowIego wodewilu, ,,12 
źon Jafeta:'. Dosl{onałą grę nagradza· pu.­
hUczność gorącerrli brav~r!łmL zmuszając 
wykonawców do bisowania pOJedyńczych 

numerów. 
Na czele mlbHcznoS~ 

jej ulubienica p. Iirandtó\vna. 
Bilety naby\vać rrwźna. w kasie tea .. 

tru przy ul. Ogrodowej 18 i \v kwiaciarni 
B-ci Dymkowskich PJn.e Kościelny 4. 

TEATR \'IiI 

\V sabot.; znakomitej kome 
dji Bałuckiego, radcy"" Vi 

pi"'wszorzędnej obsadzie kon1edjowej pod 
reżyserją p. l\r1ieczyilsldcgo. 

\V niedzielę 'lRadcy pana ra'dcyH gra. 
ni będą o godzo 1·,20 pp. i 8.20 wJęcz. 

Bilety sprzedaje [{asa teatru. 

\V nadchodzQ.cQ. sohotę i niedzielę 

odbędą się o godz. 12--ej 'v południe po .. 
ranki dziecięce t. "Dzieci dla dziecr~ z 
nader urozlnaiconem progralnelu. 

Poranld t.e będą nielada rozry\vką 
dla naszychmHushiskidl. 

Bilety nahywa(~ lTIOŻna \v kasie tea­
tru przy uL Ogrodo'wej 18. 

W 

Nauczyciel: l'-Tiech mi który z was 
aa przykład nieszc.zęliwego wypadku' ... 

(JVH1czt("'nie). 
Na,uczycic"l: No? Przypuśćmy', że na. 

na ulicy przejedzie IPię auto. Co t~będ~~ 
wówczas? 9 .. 't~ . 

KJasa .(chóram). Trzy dBi. wolne, ~ 
nie Foreao.r~e' - , ....... - ---



Nr .• ---- _.. "'-~ 

Pracownia Ol' to pedytlna 
I II I St. LE 

J 'łLrOnnH nUłO~ltlflla I piec 
ł ~rli. t; lH~Hot 3P",a 
łs1.nrC!ije C'~. Il'Oku1886 .. 

NaUII. 

Dutynowany nauczyciel 
Ił PJzyspaliabia . co egza­
minów dla eksternów w 
zakresie ośmiu klas. Kurs 
klasy 4· miesiące 6-go Sie1' 
pnia 14, prawa . eficyna, 
parter, wejście z podwórza 

6872-Z 
----------------~ 

dbają.cy o rc:;;wój swe~O interet'u o$llu%a 

się tylko w bezkonkurencyjnym dzienniku 

jaKim jest u nas "R(łZWOJU 

Ku~no . i s$lfzedai b . d __ ........ ---------,.1 '-'otrze Dl sprze awcYt 
~'a raty i za gotowkę f sprzedawczynie~ Zgło­
'i,~, Cała Łódź, wie, że naj szeniaGłówna 31 w godz_ 

la dogodnychwarun~nu:hm 

lepiej kupuje się meble 12-6 p.p.. ~~~= 
. tylko w zakladzie tapicer ~ot~zebne dz;ewczęta lub 

skim B-ci Gab~tów. Nawrot I r stal'~ze kobiety ,do l- roz~ 
Nr i 8. Otomany, tllpczanY"nosilenla gazet Zgla~zac 
fotele krz.ęs~a. k,:"edensy, t~ię w administracji SfRoz~ 
garderoby; st,?ły, OlSZ p,zyj woiuu 

mujemy wszelkie zamówie- ~~----""""-----I 
nia, Wy. konanie solidne Na potrzebny chłopiec z prak 
ra.ty - za gotówkę 4253. tyką zecerską \Viad. w!j S~k~ 

redakcji J,Rozwoju
U 

6-8 w '-===~===-==~ 

Łóżka metalowe
f 

wózki ł§pacerowe, umywalk. 
'A ·wyzymaczki.materace wyś,c,ełane druciane oraz do 
, meblowych lóżek podłu~ miary .,Patent·~ oraz 

rowery kupuje się najtaniej 

S anki piękne do. sprzeda.. ł 
". nl.a Edmund W!t.si.lewsk.i I t; otrzebne tylko rutyno.-

I 
PlOtkowska 162 skład to- 4 wane akwizytorki (mę-II 
warów ". - 6844-3 żczyźni w y ldu.czEm iJ • lub nkusz.:rka Pi~i 

~. d f'} dobrze ustosunkowane PCl- :" mUle zarn(,,-Wl~i 

T and' lOb·s.prz.ef· am. l sZkalęb sto ... nie z. inteligencji. na dob- '. oraz lllasaźe 

W fabrycznym S~ł8dzie D G,J ;J~O P O L 
ł.6d~, PlotrkowBka 78, (w podw6B"zu) 

___ ==~,a.r~i&t\jl\ij~;'>&';·~t't· ·"",,,=t~, .:~i,o~;;,%;i.i:',li...il!'.f;.~?5ID VI 

lU-
• IIISZ 

.. 
i . I , Ił 

teł. 2·15 
od Ido 3 j od 5 do 7. 

'roj"kb? budowlane - nadzór techniczny' - żelbetnktwo 
~';'~:r~'''''-''''''''~,:~ ~N r ' 

Plan} ~IJłqrl~ń fi~ sirci ~8naLJjnlila~j 
Forada prawno'"' admlnlstracy1na 
, ,'IV sprawach technicznych 

Wapno plechdńslde marmurowe Cement,. Gips. 
.Sclpio·, Ssamoty .Klepacki" .. Cegła, Dachówka 
Eternit. Papa, Possdgka,. Gla.ursk·lJIpnik do po ~ 

sadzki na zimno .. DaroxylGl, Trscina 1156- l 

e;;s·w 

Poleca w,l~clliDe plsedatawla1ellltwołabrrk ł 
"'ii. JAN PĘDZleH ; 

W""Z •• il. ZI0108'80. TeB.10a-]'o. . ... ł 
fi i'il:!5feefr~ ~W·f7f5łY?WJi!ftłt: 1iiffliF#"' w~ 

~UPNO-SPRZEDAZ: majątków ziem.;. 
skich, gospodarstw wiejskich, domów, wił 
li,fabryk, młynów wodnych, placów, skle 
p6w, interesów handlowych i t. p. Zała­

twia szybko i solidnie Biuro "FORTUNA" 
.Łódi ,Karola 18 tel. 62...:.;..10. 4471 

ę owy. ote e u owe .. W' d .. l I t 'l.'J 
otomant leźankęłóżkoszaf rL~ prOWINZJę. 4'0 la ?m~3C ~ ~ oJ';" --------.. 

k
· . 1 l k lpo-,;a f. • mlesz""anla J R ~ • • 
l ,nocne amDę e e trycz .. 13" 2 b t fr ; ~~s~rze·'.enie w n". maszynę Singera.. tYlk.o.. d' .3Plędtr.oS' IZ r~my, ~Y K.O !I ~ z dn. 15 Hsto 

G l< • 55 46 ° . o po pOł. . k .. zaraz ~lOwna· m. pra 6860-1 l". przec:w P za 
wa . oficyna parter 6864-1 lIItII!W~"o _.""""'=--=, bi:nie Zaleskiei 
"""""'-_ ........ _ ............... _--~-........... -.. ,_ .... "!. olrzebny chłopiec na po I podsta\\"Ole ni 
C!,przedam sklep galanteryj syłki. Zgłaszać się An- :~alem cofam. 
Li no-spożywczy Kilińskie drzeja 7. w podwórzu na Rokidils1~a 127 
go 104 róg Nawrot Kaź .. ~ prawo j Hurtownia win '! 

,·ierczak 6810-2'" W'M1I_~' 

Posad, i prace Lokale .1 mh~~Z~U!iilB~ 
~ amotną osobę przyjmę ul 

. otrzebna służąca umieją· ~Ji Aleksandrowska 19 m 
cagotowaćzd.obremi 29 8790-3 

świadectwami Piotrkowska -------........ --
133 Skarżyń.,ka 6808~2. kI d· . '.8 . ep uzy z wystawo. 

t b 'h"' d wem oknem jest natych o rze nl'~ c łOpH~C o .' . d . ' 
k · ..' kt 'L mIast o wypuszczema I 

rawca na· pra y K.ę G b' 3'> Q642 
Łódź, GłÓwna 35 W\X7ie ra owa L. c -3 

czorkiewicz 6838-2w. ynajęcia duży pokóJ. l l 
rzyjmęposadę inkasenta umeblowany trzem e-

k d 'l b wentualnie dwum paniom 
e spe' jerta u maga.. Piotrkowska. ! 7 m. 65 od ł 

zyniera :złożę' kauc.ji 1000 .. . 
zł. Oferty sk.J:adać sub "Kau godz. 4 do 8. 8664-3 ~ 
cja" w nRozwoju": 6b40-2 

otrzebna panienka do 
sklepu Elektrotechniczne 

go umiejąca . pisać . na mam 
szynie Łódź,: ul~ Piotrko­
wska 286 686'-:2 

~", 'ł 

~;spólny pokój. odnajmę 
~~ solidnemu panu Rad­
wańska 47 m. 51 

6852-1 

~ .. auc%ycielkaniemieckiego 
II w piśmie i mowie na: $, agubiono książeczkę wOJ 
godzinę dziennie zgłosi lA skową wyd~ną prze%. 
ofertę poclnStarszy Pan"~P .. ~.U ... Łódź na imię Arno 

6868~ 1 I Sehge1' 6850-3 

-~ n .... t .... elllllll .... ig-.e .... n-t-n-a~·p-a-.n .... i-e-n"'!k::~~-;~.ti;ii~-L Lisżk~wski f\ntoni z~guba 
t wyks:ztałc~nlem umleJą-· leg1txmaCJę bezrobotnych 
cs. pisać naT6żnych syste- Nr. 30c;.4. . .3 
mach maszyn: poszukuje ja­
kiejkol wiek.f;oSadyprakty 
kantki biurowej Oferty su b 
ł'P anienkaf

.- 6855 ......... 1 lo 

reder.5 f stół. 
luanę, szaf 

derobę sprzed 
ł wicza 59 m • 
~ II wejście 

prawie naw. 
n'~ do sprl 
Kopern,ka 18 

Nagrody z 
~ " ł Lanlna 

owczarek iółty 
gorsem w 
ży odprowadzić 
ska 63 m. 21 

otrzlboy 
do kotl 




